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„Problem ukraiński6*

O właściwy punkt 
widzenia

R ó ż n e o k o lic z n o ś c i s p ra w iły , ż e t . z w . 

p ro b le m  u k ra iń s k i z d o b y ł s o b ie o s ta tn io  

w  o p in ii p u b lic z n e j —  i to  n ie ty lk o  p o l­

s k ie j, a le i e u ro p e js k ie j —  w ie lk ą a k tu a l­

n o ś ć . Z m ia n y  te ry to r ia ln e , z a sz łe w  E u ro ­

p ie  ś ro d k o w e j w  z w ią z k u  z  p rz e m ia n ą C z e ­

c h o s ło w a c ji n a  C z e c h o  ■ S ło w a c ję , p o w s ta ­

n ie d z iw o tw o ru  p o d  n a z w ą R u s i Z a k a rp a c  

k ic j —  p rz y c z y n iły s ię n ie w ą tp liw ie d o  

z a k tu a liz o w a n ia t . z w . p ro b le m u u k ra iń ­

s k ie g o . A  w ra z  z ty m  d o  o ż y w ie n ia d y s k u ­

s ji n a te m a t m n ie js zo ś c i n a ro d o w e j w  P o l­

s c e , o b e jm u ją c e j lu d n o ś ć ru s k o -u k ra iń sk ą . 

T o te ż z a ró w n o w  n a s z e j p u b lic y s ty c e  

ja k  i n a  fo ru m  p a r la m e n ta rn y m  w id o c z n e  

s ą u s iło w a n ia , b y  k w e s tio m  n a ro d o w o śc io ­

w y m  —  a  w ię c w  d a n e j c h w ili d o ty c z ą c y m  

i s p ra w y ż y d o w s k ie j i u k ra iń s k ie j —  p o ­

ś w ię c ić b a c z n ie jsz ą u w a g ę i n a św ie tlić je  

z p u n k tu  w id z e n ia p o ls k ie j ra c ji s ta n u , 

p o lsk ie g o in te re s u  p a ń s tw o w e g o  i n a ro d o ­

w e g o .

I rz e c z w ie le  c h a ra k te ry s ty c zn a : o b e c ­

n e z a in te re s o w a n ie k w e s tią u k ra iń sk ą

W zdobytej Taragonie
B IL B A O . N ie s p o d z ie w a n ie \s z y b k ie  

z w y c ię s tw o w o js k g e n . F ra n c o  n a f ro n c ie  

k d ta lo ń s k im , o d n ie s io n e  p rz e z d y w iz je  n a -  

w a rsk ie , d a ło p o z a s u k c e se m  m o ra ln y m  i  

z d o b y c z ą d u ż e g o o b s z a ru , d u ż ą z d o b y c z  

m a te r ia ln ą . W  p o rc ie T a rra g o n y z d o b y to  

w ie le s ta tk ó w  rz ą d o w y c h z w ie lk im  ła d u n ­

k ie m  w s z e lk ie g o ro d z a ju m ie n ia , k tó re  

w o js k a rz ą d o w e  z a m ie rz a ły  w y w ie ź ć z m ia  

s ta d o B a rc e lo n y .

b y ć ła tw o o p a n o w a n a  p rz e z s iły m o rs k ie .

W ra z z e z d o b y c ie m  T a rra g o n y f ro n t  

k a ta lo ń sk i s k ró c ił s ię o o k o ło 1 0 0 k m  i 

d z iś d łu g o ś ć f ro n tu n ie p rz e k ra c za 1 2 0  

k m .

T a rrag o n a w e d łu g  o s ta tn ie g o s p is u  lu d  

n o ś c i, l ic z y ła 3 5 ty s ię c y m ie s z k a ń c ó w , o -  

b e c n ie je d n a k  lu d n o ś ć  p o w ię k sz y ła s ię  z n a ­

c z n ie p rz e z n a p ły w  u c ie k in ie ró w  z c a łe j  

n ie m a l K a ta lo n ii .

Bliski koniec wojny 
hiszpańskiej

P A R Y Ż . Z a ję c ie T a rra g o n y  p rz e z w o j­

s k a g e n . F ra n c o je s t w  P a ry ż u s e n sa c ją  

d n ia . W ię k sz o ś ć d z ie n n ik ó w o g ra n ic z a  

s ię c h w ilo w o d o  z a m ie s zc z e n ie te j w ia d o ­

m o ś c i n a p ie rw s z e j s tro n ie , p o w s trz y m u ­

ją c s ię o d  w ła s n y c h k o m e n ta rz y .

W y ją te k  s ta n o w i „ J o u r” , k tó ry  s tw ie r­

d z a , ż e z a ję c ie T a rra g o n y  i R e u s n ie m o ­

ż e b y ć u w a ż a n e z a z w y c z a jn y e p iz o d w  

h is z p a ń s k ie j w o jn ie d o m o w e j, le c z , ż e n a  

i h o ry z o n c ie  z a ry s o w u je s ię z a k o ń c z e n ie te -  
Ig o  k o n f lik tu  o ra z  z w y c ię s tw o  g e n . F ra n c o .

W o js k a g e n . F ra n c o z o s ta ły e n tu z ja ­

s ty c z n ie p o w ita n e p rz e z lu d n o ś ć z d o b y te ­

g o m ia s ta . Z  u p a d k ie m  T a rra g o n y , d ru g ie  

c o d o w ie lk o ś c i m ia s to  K a ta lo n ii z n a la z ło  

s ię w  rę k a c h  g e n . F ra n c o . P o r t T a rra g o n y  

k tó ry  w  c z a sa c h  p o k o jo w y c h  m a  d u ż e  z n a  

c z e n ie d la c a łe g o ro ln ic z e g o o b s z a ru K a ­

ta lo n ii , p o z w o li s iło m  g e n . F ra n c o n a u -  

tw o rz e n ie b a z y d la f lo ty p rz y e w e n tu a l*  

n y m  a tak u  f lo ty  n a B a rc e lo n ę . D ro g ą lą ­

d o w ą T a rra g o n ę d z ie li o d B a rc e lo n y 9 0  

k m . W  k o ła c h w o jsk o w y c h o ś w ia d c z a ją ,  

ż e s z o sa , b ie g n ą c a  w z d łu ż w y b rz e ża , m o ż e

Po zdobyciu Taragony znajduje 

się w posiadaniu:
rz ą d u  n a ro d o w e g o

• 3 8 p ro w in c y j
1 .5 5 0 k m . w y b rz e ż a

2 8 4 .5 5 8 k m  k w .
z a m ie sz k a ły c h  p rz e z  

1 2 ,5  m ilio n a o s ó b

rz ą d u  c z e rw o n e g o

1 2 p ro w in c y j
7 5 0 k m  w y b rz e ż a

1 3 5 .5 3 5 k m  k w .
z a m ie s z k a ły c h p rz e z  

6 ,5 m ilio n a o s ó b

k o n c e n tru je s ię p rz e w a ż n ie  d o o k o ła  m n ie j  

s z ó śc i n a ro d o w e j w  P o lsc e . N a to m ia s t n ie ­

m a l z u p e łn y m  m ilc z e n ie m  p o m ija s ię z a ­

g a d n ie n ie u k ra iń s k ie ta m , g d z ie je s t o n o  

is to tn ie , n a jw aż n ie js z e : w  Z . S . R . R .

J e s t to  z u p e łn ie fa łsz y w a p e rs p e k ty w a  

n a  t . z w . p ro b le m  u k ra iń s k i.

B o  —  s tw ie rd ź m y  to  ja k o  d o g m a t, n ie  

p o d le g a ją c y  ju ż z u p e łn ie d y s k u s ji —  p ro ­

b le m  u k ra iń sk i z a c z y n a s ię n a  w s c h ó d  o d  

n a s z y c h  g ra n ic . T o , c o is tn ie je  n a te re n ie  

P o lsk i, c z y  d a w n e j C z e c h o s ło w a c ji , c z y  te ż  

R u m u n ii —  s ta n o w i ty lk o d ro b n y o d p ry -  

s te k  te g o  w ie lk ie g o p ro b le m u . Is to ta  k w e ­

s tii u k ra iń s k ie j z e ś ro d k o w u je  s ię n a te re ­

n ie S o w ie tó w . T a m  b o w ie m  is tn ie je te ry ­

to r iu m  z w a r te  i je d n o lite  c o  d o  s k ład u  n a ­

ro d o w o ś c io w e g o lu d n o ś c i. T a m  ż y w io ł u  

k ra iń s k i s k u p ia s ię n a o b s z a ra c h , w  k tó ­

ry c h s ta n o w i z d e c y d o w a n ą w ię k s z o ś ć . U  

n a s m o ż e b y ć ty lk o  m o w a o s y tu a c ji , w y ­

tw o rz o n e j p rz e z  fa k t, ż e n a  p e w n y c h o b ­

s z a rac h  P o ls k i m ie sz k a  ta k i lu b  in n y  o d s e ­

te k  lu d n o ś c i ru s k o -u k ra iń s k ie j i w y n ik a ją ­

c y c h  s tą d  k o n s e k w e n c ja c h  d la n a s z e j p o li­

ty k i w e w n ę trz n e j. K w e s tia ta je s t b o w ie m  

c a łk o w ic ie s p ra w ą w e w n ę trz n ą P o lsk i, o d  

k tó re j te ż w y łą cz n ie z a le ż y je j u re g u lo w a  

n ie . N a to m ia s t w  Z . S . R . R . m a m y  d o  c z y ­

n ie n ia z w ie lk im  p ro b le m e m , z p ra w d z i ­

w y m  i is to tn y m  z a g a d n ie n ie m  U k ra n iy , a  

n ie  —  ja k  u  n a s  —  ty lk o  z k w e stią  n o rm a ­

l iz ac ji s to su n k ó w w e w m ę trz n y c h m ię d z y  

p a ń s tw e m  n a ro d o w y m  p o ls k im , a s p o łe c z ­

n o ś c ią , ró ż n ią c ą s ię o d rę b n y m  p o c z u c ie m  

n a ro d o w y m  i o d rę b n y m  w y z n a n ie m .

T o te ż p u n k t c ię ż k o ś c i t . z w  .p ro b le m u  

u k ra iń sk ie g o p rz e s u n ą ć trz e b a w  to  m ie j­

s c e , g d z ie s ię te n  p ro b le m  is to tn ie m ie ś c i, 

t . j . d o S o w ie tó w .

A  w ła śc iw ie o b e c n ie d z ie je s ię z g o ła  

in a c z e j. O p in ia  p u b lic z n a  E u ro p y  —  a ta k  

ż e i n a s z a —  k o n c e n tru je s w ą u w a g ę n a  

M a ło p o ls c e W s c h o d n ie j, c z y n a R u s i Z a -  

k a rp a c k ie j, m a p rz e d o c z y m a L w ó w  c z y  

H u s z t, in te re s u je  s ię  e n u n c jac ja m i  p rz e d s ta ^  

w ic ie li u k ra iń sk ic h  w  p a r la m e n c ie  p o ls k im  

c z y c z ło n k ó w  „ rz ąd u " ’ k s ię d z a W o ło s z y n a s z |o ^ ć te g o z a g a d n ien ia . W y p a d k i z e s z ło -  
—  n a to m ia s t w ie lk ie p rz e m ia n y , z a c h o d z ą 1 

c e n a s o w ie c k ie j U k ra in ie , n ie d o c ie ra ją  

p rz e w a ż n ie d o ś w ia d o m o ś c i ty c h , k tó rz y  

in te re s u ją s ię „ p ro b le m e m  u k ra iń sk im ” .

A  tu p rz e c ie ż tk w i ją d ro te g o  p ro b le m u .  

T u z a ry s o w u ją s ię w s z e lk ie p e rsp e k ty w y  

z k tó ry c h  o c e n ić  m o ż e m y  z n a c z e n ie  i p rz y -

Australia w żałobie

Deszcze gaszą pożar
o rozmiarach klęski narodowej

S Y D N E Y . S z k o d y w y rz ą d z o n e p rz e z n a s tę p s tw a te g o  p o ż a ru , ja k o  k lę s k ę n a ro -  

p o ż a ry la s ó w  w  s ta n ie V ic to r ia o c e n ia n e d o w ą .
s ą d o ty c h c z a s n a p rz e s z ło 2 i p ó ł m ilio n a ! W e d łu g o s ta tn ic h w ia d o m o ś c i o c z e k i-  

fu n tó w  s z te rlin g ó w . P o w ie rz c h n ia o b ję te - w a n e p rz e z w s zy s tk ic h z n ie c ie rp liw o ś c ią  

g o p o ż a re m  te ry to r iu m  w y n o si 7 0 0 0 m il d e s zc z e  z a c z ę ły  p a d ać  w  s ta n ie  V  ic to r ia w  
k w . W ie le m ie js c o w o ś c i z o s ta ło d o s z c z ę t- n ie d z ie lę w ie cz o rem , w o b e c c z e g o n a leż y  

n ie z n is z c z o n y c h . W  p ło m ie n ia c h  z n a la z ło m ie ć n a d z ie ję , iż s z a le ją c y  o d  p rz e s z ło  ty -  

ś m ie rć  7 4  o s ó b , 1 1 0 z a ś z g in ę ło s k u tk ie m ' g o d n ia p o ż a r la só w  z o s ta n ie w k ró tc e  u g a -  

n a d m ie rn e g o g o rą c a . ! s z o n y .

P ra sa a u s tra li jsk a o k re ś la tra g ic z n e  I

RZYM MUSSOLINIEGO

C e n tre m  u w a g i ś w ia ta p o lity c z n e g o w  d n ia c h o s ta tn ic h b y ło „ W ie c z n e M ia s to . 
P re m ie r b ry ty jsk i C h a m b e rla in  p o d c z a s s w o je j w iz y ty w y ra z ił u z n a n ie M u s s o ln u e m u  
d la  je g o p ra c y  w  im p e riu m  i w  R z y m ie . N a  z d jęc iu  n a s z y m  w id z im y m a lo w m c z y o b ra ­
z e k  z n o w e g o  R z y m u  —  R z y m u  M u s s o lin ie g o : f ra g m e n t m o s tu A n io ła z o d s ło n ię ty m  
z e k z  '“ ^ o  n z y m u  w .d o k ie m  n a  k a te d rę ś w . P io tra .

Rada* Polaków 

z zagranicy
W A R S Z A W A . R o z p o c z ę te w  s o b o tę  2 -  

d n io w e  o b ra d y  R a d y  N a c z e ln e j Ś w ia to w e ­

g o  Z w ią z k u  P o la k ó w  z Z a g ra n ic y  p o to c z y ­

ły  s ię p o d  z n a k ie m  3 -g o  z ja z d u , k tó ry  o d ­

b ę d z ie s ię w  le c ie b r . w  P o ls c e i b ę d z ie  

n ie w ą tp lw ie o lb rz y m ią d e m o n s tra c ją , g o d  

n ą  w s p ó ln o ty  n a ro d o w e j P o la k ó w  z K ra ju  

z 8 i p ó ł m ilio n o w ą m a s ą n a s zy c h ro d a ­

k ó w , b y tu ją c y c h  p o z a p o lity c z n y m i g ra n i­

c a m i R z e c z y p o s p o lite j .

O b ra d y p o p rz e d z iła m s z a ś w ., c e le b ro ­

w a n a  w  k o ś c ie le Ś w . A le k sa n d ra p rz e z  

p rz e d s ta w ic ie la k u r ii J . E . P ry m a sa  P o lsk i  

k s . p ra ła ta  Z b o ro w sk ie g o , p o c z y m  w  s a li 
k o m is ji b u d ż e to w e j S e n a tu  p re z e s Ś w ia to ­

w e g o Z w ią z k u p . W o je w o d a W . R a c z k ie -  

w ic z o tw o rz y ł z e b ra n ie , w  k tó ry m  w z ię li  

u d z ia ł re p re z e n ta n c i w ię k s z o ś c i s k u p ie ń  

p o ls k ic h z a g ra n ic ą , a ta k ż e l ic z n i p rz e d -  

s ta w c ie le in s ty tu c y j k ra jo w y c h .

R a d a P o lo n ii a m e ry k a ń s k ie j, re p re z e n  

tu ją c a  4  i p ó ł m ilio n a P o la k ó w  w  S ta n a c h  

Z je d n o c z o n y c h , n ie m o g ą c p rz y s ła ć n a  

z ja z d s w e g o d e le g a ta , n a d e s ła ła o b s z e rn y  

l is t o ra z d e p e s z ę ś w ia d c z ą c ą , ja k  ż y w o  z a ­

g a d n ie n ia p ra c y Ś w ia to w e g o Z w ią z k u ją  

in te re su ją .

P o p ie rw s z e j c z ę ś c i o b ra d u c z e s tn ic y  

s e s ji R a d y z w ie d z ili w s p ó ln ie b u d u ją c y  

s ię g m a c h D o m u  P o la k ó w  z Z a g ran ic y  n a  

w y b rz e ż u  G d a ń s k im .

N a z e b ra n iu p rz e p ra c o w a n o z a ło że n ia  

id e o w e  i h a s ła 3 -g o z ja z d u , z lo tu  m ło d z ie ­

ż y P o ls k i i 2 -c h  ig rz y s k  s p o r to w y c h  P o la ­

k ó w  z z a g ra n ic y  o ra z s p ra w y  o rg a n iz a c y j­

n e Ś w ia to w e g o Z w ią z k u .

ro c z n e p rz e s ło n iły ja k b y w id o k  n a to , c o  

s ię d z ie je n a U k ra in ie s o w ie c k ie j, tw ó r  

„ z a k a rp a c k i 4 1 , s tw o rz y ł n ie ja k o d y m n ą z a ­

s ło n ę , p rz e g ra d z a ją c ą s p o jrz e n ie n a to , c o  

w  p ro b le m ie u k ra iń s k im  je s t is to tn e i  

n a jw aż n ie js z e .
D o p ie ro  o b ra z s ił u k ra iń s k ic h  n a te re -

n ie S o w ie tó w , d o p ie ro  w a ż k ie  p rz e o b ra ż e ­

n ia , z a c h o d z ą ce ta m  o d s z e re g u la t , d a ją  

n a m  n a le ż y ty  m a te r ia ł d o  o c e n y  tz w . p ró b ie  

m u u k ra iń s k ie g o  —  a te ż i d o w y s u n ię ­

c ia lo g ic z n y c h  w n io s k ó w  c o d o  p rz y s z ło ś c i 

i d a lsz y c h  lo s ó w  te g o  p ro b lem u .
T o te ż z a n im  p rz y s tą p im y d o a n a liz y  

s y tu a c ji o b e c n e j, w y tw o rzo n e j p rz e z  z a k tu

a liz o w a n ie k w e s tii z n o rm a liz o w a n ia s to ­

s u n k ó w  n a s z y c h w e w n ę trz n y c h n a te re ­

n a c h , z a m ie sz k a ły c h  p rz e z lu d n o ś ć ru s k o -  

u k ra iń sk ą —  m u s im y s o b ie z o b ra z o w a ć  

p rz e d e w s z y s tk im  s ta n p ro b le m u u k ra iń ­

s k ie g o  n a w s c h ó d  o d  n a s zy c h g ra n ic .

I o tym w następnym artykule
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MG Ł O S“ Nr. 8VUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

In w esty c je L ig i P o p ie ran ia T u ry sty k i w  Z ak o p an em . S to czn ia n a rc ia rsk a .

Niezwykły pościg
za bandytami

Prochy generała wygnańca 

spoczną na ojczystej ziemi
W A R S Z A W A . D n ia 1 1 b m . o d b y ł s ię w an e p rzez k s ięd za b isk u p a G aw lin ę . K a-  

w W arszaw ie p o g rzeb g en . T ad eu sza ly - zan ie p o św ięco n e w sp o m n ien io m ży c ia i 

szk iew icza , zm arłeg o  n a w y g n an iu w  ro k u 1 czy n ó w ’ b o h a te ra w y g ło sił k s . K zy m ełk o ,  

lti5 2 . Z w ło k i p rzew iez io n o z P ary ża d o p ien ia ża ło b n e o d śp iew a ł ch ó r Ś w ię to -

W arszaw y w p o tró jn e j tru m n ie i z ło żo n o  

w  czw artek  w  D o ln y m  k o & c ie le św . K rzy ­

ża .

R an o 1 4 b m . p rzen ie s io n o je d o g łó w ­

n eg o k o śc io ła i u s taw io n o  n a w y so k im  k a ­

ta fa lk u . T ru m n ę sp o w ił sz tan d a r o b a r ­

w ach n a ro d o w y ch . K o śc ió ł p rzy stro jo n o  

k irem  i z ie len ią . U s tó p k a ta fa lk u z ło żo ­

n a trzy w ień ce . N a p o d u szce sp o czy w a ły  

w y so k ie o d zn aczen ia Z m arłeg o : —  „V  ir-  

tu ti M ilita ri ’ 4 i „K rzy ż L eg ii H o n o ro w e j'4 , 

k tó ry m i g en e ra ła T y szk iew icza o so b iśc ie  

o d zn aczy ł cesa rz N ap o leo n w ro k u 1 8 1 2 . 

P rzy tru m n ie p e łn ili w artę h o n o ro w ą o -  

f ic e ro w ie i sze reg o w i jed n eg o z p u łk ó w  

k aw a le rii. O  g o d z in ie 1 0 ,0 0 ro zp o czę ło  s ię  

u ro czy s te n ab o żeń s tw o ża ło b n e , ce leb ro -

Nieudana ucieczka żydów 

ze Zbąszynia
Z B Ą S Z Y N . Ż y d z i p rzeb y w a jący w  Z b ą  

szy n iu s ta ra ją s ię n a w sze lk i sp o só b w y d o ­

s tać z p o d  o p iek i p o licy jn e j, ab y u d ać s ię  

w  g łąb k ra ju . O n eg d a j 5 ży d ó w ze Z b ą ­

szy n ia  zo rg an izo w a ło w  sp o só b n ad zw y cza j 

sp ry tn y u c ieczk ę sp ec ja ln ie sp ro w ad zo n ą  

d o ro żk ą sam o ch o d o w ą aż z W arszaw y .

W ed łu g p lan u o p raco w an eg o p rzez  

n ich —  u c iek in ie rzy u s iło w a li p tzed o s tae  

s ię p rzez p o w ia t w o lsz ty ń sk i d o M ało p o l­

sk i w sch o d n ie j. O rg an y  p o licy jn e zb ąszy ń -  

sk ie w czas w y k ry ły zam ia r u c ieczk i, to te ż

P A R Y Ż . W  ś ro d ę u b . ty g o d n ia n a  

o b sza rze p ięc iu d ep a rtam en tó w g ran icz -  

cy ch z P ary żem  o d b y ł s ię n iezw y k ły p o ś ­

c ig  za b an d y tam i au to m o b ilo w y m i, k tó rzy , 

sk rad łszy sam o ch ó d n a jed n y m  z p rzed ­

m ieść P ary ża , d o k o n a li p o d ro d ze , w  cz te  

rech m ie jscach  w  p o b liżu P ary ża cz te rech  

n ap ad ó w ’ b an d y ck ich n a au to m o b ilis tó w ,  

I o g rab ia jąc ich z p ien ięd zy i zab ie ra jąc im  

i au ta .

B an d y ci p o zo s taw ia li o g rab io n y w ó z  

k rad z io n y , k tó ry m  je ch a li u p rzed n io , a za -  

b ie ra li im  n o w e au to . W ten sp o só b b an ­

d y to m  u d a ło s ię za k ażd y m  razem  zm y lić  

p o śc ig u  p o lic ji, k tó ra  p o szu k iw a ła sam o ch o  

d u , zao p a trzo n eg o  in n y m  n u m erem , n iż  ten  

k tó ry s ię zn a jd o w a ł w  d an y m m o m en c ie  

i w p o s iad an iu b an d y tó w '. P o 6 -g o d z in n e j 

o b ław ie , w  czasie k tó re j u ru ch o m io n o n a ­

w et o d d z ia ł t. zw . g w ard ii lo tn e j n a  sam o ­

ch o d ach c ięża ro w y ch , —  b an d y c i zo s ta li  

za trzy m an i n a jed n y m  z m o stó w  n a S ek -  

w 'an ie i o s trze lan i. Jed en z b an d y tó w  zo ­

s ta ł zab ity  w ew n ą trz au ta , p o zo s ta li zaś u -  

szk o d zo n y m  sam o ch o d em  w jech a li d o la s -

k rzy sk i.

N a n ab o żeń s tw ie b y li o b ecn i: g en e ra ł 

G łu ch o w sk i, k tó ry rep rezen to w a ł P rezy ­

d en ta R . P . i n acze ln eg o w o d za , sze f d e ­

p a rtam en tu k aw a le rii, p łk . K u ra to w icz o -  

raz sze reg w 'y zszy ch o fice ró w . Z arząd  

m iasta rep rezen to w ał p rezy d en t S ta rzy ń ­

sk i. P rzy b y ł ró w n ież fran cu sk i a tta ch e  

w o jsk o w y g en . M u sse . P rzed k o śc io łem  

u s taw iły s ię k o m p an ie p iech o ty i a rty le rii  

w  p e łn y m  ry n sz tu n k u ze sz tan d a ram i. P o  

n ab o żeń s tw ie u fo rm o w a ł s ię k o n d u k t ża ­

ło b n y , k tó reg o czo ło tw o rzy ły o d d z ia ły  

w o jsk o w e .

K o n d u k t w y ru szy ł d o g ro b u N iezn an e  

g o Ż o łn ie rza , a s tam tąd  n a P o w ązk i. P ro ­

ch y b o h a te ra sp o czę ły w  g ro b ie ro d z in y .

sk o ro ży d z i w y ru szy li z Z b ąszy n ia b o czn y ­

m i d ro g am i, zo rg an izo w an y p o śc ig p o licy j  

n y  u d a ł s ię za n im i i u c iek in ie rzy  p o m im o  

sp ry tn eg o k o ło w an ia u c iek a jąceg o sam o ­

ch o d u p o d ro g ach b o czn y ch w p o w iec ie  

w o lsz ty ń sk im  —  zo s ta li s to su n k o w o w  

k ró tk im  czasie za trzy m an i p rzez p o lic jan ­

tó w  z S ied lca  —  i o d s taw ien i d o d y sp o zy ­

c ji o rg an ó w ’ p o licy jn y ch  w  Z b ąszy n iu .

N ieu d a ła u c ieczk a ży d ó w  n ie w y jd z ie  

im  n a d o b re , g d y ż w ład ze te raz ro z to czą  

n ad  n im i sp ec ja ln ą b aczn ą o p iek ę . 

k u w  o k o licy S a in t G erm ain i tam  p o rzu ­

c ili w ó z , k ry jąc s ię w  le sie .
P o lic ja o k o liczn a i p o s iłk i 

p rzy b y łe  z P ary ża , d o k o n u ją o b ław y  w  la ­

sk u , b y u k ry w a jący ch  s ię d w ó ch b an d y ­

tó w  za trzy m ać .

Przeszło 17 milionów złotych 

wpływów z opłat 

od mąki i kaszy

W p ły w y , jak ie o s iąg n ą ł sk a rb p ań s tw a  

z o p ła t o d m ąk i i k aszy o d d n ia 5 w rześ ­

n ia 1 9 3 8 ro k u  d o p ie rw szy ch d n i s ty czn ia  

1 9 3 9 ro k u w y n io sły o g ó łem  1 7 m ilio n ó w  

2 5 -1 ty s ięcy z ło ty ch . W  ten sp o só b czaso ­

k re s o k o ło 4 -ch m iesięcy d a ł ju ż w ięce j 

n iż p o ło w ę su m y , p re lim in o w an e j n a ca ły  

ro k g o sp o d a rczy 1 9 3 8 -3 9 .

Jak w iad o m o , rząd sp o d z iew a ł s ię o -  

s iąg n ąć z teg o ź ró d ła 3 0 m ilio n ó w  z ło ty ch  

w  ca ły m  ro k u .

Przed narciarskimi mistrzostwami świata w Zako­
panem.

N a zd jęc iu  —  o d c in ek d ro g i w io d ące j d o sk o czn i 
w  Z ak o p an em . N a p ie rw szy m  p lan ie o ry g in a ln a la ta r­

n ia zak o p iań sk a , w k sz ta łc ie c iu p ag i g ó ra lsk ie j. —

D r S tan is ław  S zczo tk a  

0  zb ó jn ik ach  

ży w ieck ich n a Ś lą sk u
(C iąg d a lszy ) 5

W śró d  sk azań có w  n ie b rak o w ało  g ó ­
ra li ś lą sk ich , za ch w ilę m ie li zaw isn ąć  
n a szu b ien icy Jan ek K u lik z U stro n ia , 
Jan ek G o n io l i M acie j H ajd y s z W isły . 

Ś lązacy .
„B y li ew an ie lick ie j p ro te stan ck ie j w ia ry . 

D o B ia łe j p as to ro w i o te rn zn ać d an o , 
Z ęb y ty ch że p o d łu g w ia ry  w y d y sp o n o w an o .  

P rzy jech aw szy sm u tn y p as to r, o o w ieczk i 

b aczn y ,
M ąż b y ł w szy stk ich p o ch w a l g o d zien , ro ­

zu m n y i zacn y .
P o d łu g sw ej n au k i zn an ej n a w ieczn o ść  

w y p raw ił.
A  co p rzen ik a ły se rca , a fek t zb u d za ją s ło ­

w a
D o b ran e o w ieczn o śc i i Jezu s ie p ięk n a  

m o w a;
L u d z i sk ru szy ł o b s to jący ch , tak iż s ię  

sp łak a li...

K aci b ie lsk i i c ie szy ń sk i d o k o n ali  
eg zek u c ji n ie szczęsn y ch Ś lązak ó w .

P ro ćp ak a p o w ieszo n o d o p ie ro d n ia  
2 5 s ty czn ia 1 7 9 6 ro k u . Z jeg o śm ie r ­
c ią zb ó jn ic tw o w Ż y w ic czy źn ie za ­
m arło n a zaw sze .

T o b y lib y p o k ró tce zes taw ien i zb ó j­
n icy ży w ieccy , k tó rzy n a Ś ląsk u d z ia ­

ła li, zd a rza ły s ię jed n ak w y p ad k i, k ie ­
d y Ż y w czacy p rzez ś ląsk ich zb ó jn ik ó w  
b y li n ap ad an i. Jed en z n ich n o tu je  
K am ien ick i p o d ro k iem 1 6 1 1 : „d n ia 9  
m arca  S tan is ław  L asek  z Ż y w ca za C ie ­
szy n em  w la sk u o d zb ó jn ik ó w zab ity , 
k tó ry ch p o tem  w C ieszy n ie zg u b io n o " .

•

W id z ie liśm y  p o p rzed n io p rzy rew iz ji  
P ro ćp ak o w y ch  to w arzy szy  k a tó w ze  Ś lą ­
sk a ; n ie p ie rw szy raz o n i w ted y w  
Ż y w iecczy źn ie „u rzęd o w a li" . S ław e tn i  
ra jcy  ży w ieccy częs to  n a jm o w a li d o  w y ­
k o n an ia w y ro k ó w k a ta c ie szy ń sk ieg o , 
k tó reg o  czasem  u ży w an o ró w n ież d o  in ­
n y ch p o s łu g . W  1 6 5 2 r . m ieszczan in  
ży w ieck i Z y g m u n t Z y ch sp rzed aw szy  
p o p ijan em u w o ły rzeźn ik o w i M acie jo ­
w i M arzeck iem u , g d y  m u  to  żo n a  p o tem  
w y m aw ia ła , p o w ies ił s ię z fra su n k u . 
Z w ło k i sam o b ó jcy  n ie  m o g ły  sp o cząć  n a  
cm en ta rzu m ie jsk im . B aw iący w  Ż y w ­
cu  k a t z C ieszy n a w y w ló k ł je k o n iem  za  
g ran ice m ias ta i sp a lił n a s to s ie , a p o ­
p ió ł zak o p a ł w  z iem i.

W  1 6 8 8 r . o sąd zo n y  zo s ta ł n a śm ie rć  
W o jc iech M iczek ze S ło tw in y , k tó ry s ię  
ro zb o jam i tru d n ił. C elem w y k o n an ia  
eg zek u c ji sp ro w ad zo n o aż cz te rech k a ­
tó w  c ie szy ń sk ich . Z ło czy ń ca p o d d an y  
to rtu ro m  n ie ch c ia ł s ię p rzy zn ać d o  p o ­
p e łn io n y ch w y stęp k ó w , m im o że d o ­
św iad czen i o p raw cy n ie szczęd z ili sp o ­
so b ó w , o d  k tó ry ch  aż s ię s try czk i rw a ły . 
D o p ie ro p o d o k ład n ie jszy m  o g ląd n ięc iu  
M iczk a  zau w aży ł jed en  z „m istrzó w ", iż  

m ia ł o n p o d lew ą ło p a tk ą zap raw io n ą  
jak ąś k o s tk ę , co zd an iem p rze sąd n y ch  
s tan o w iła „ch arak ter" (p rzed m io t m ag i­
czn y , ch ro n iący  p rzed  k u lam i itp .in k lu z) 
k tó ry g o u o d p o rn ia ł p rzec iw k o b ó lo w i.  
T eraz d o p ie ro p rzy zn a ł s ię zb ó jn ik d o  
p o p e łn io n y ch p rze s tęp s tw . O p raw cy  
d o k o n a li eg zek u c ji z ca ły m ce rem o n ia ­
łem , „ jed en k lęczącem u  za w ło sy g ło w ę  
trzy m a ł, a d ru g i śc ią ł, w tem  c ia ło n a  
z iem  u p ad ło , a o n  g ło w y  n ie d o p u szcza­
ją c n a z iem ię , d o trzy m a ł i w  ręce g ło w ę  
z a  w ło sy  trzy m a jąc , o k o ło  s to jący m  p re ­
zen to w a ł ‘ . N astęp n ie k ac i ćw ia rto w a li  
to p o ram i c ia ło sk azań ca . R ajcy ży ­
w ieccy b y n a jm n ie j n ie b y li jed n ak za ­
d o w o len i z teg o  w id o w isk a , b o k ac i ,,z a  
ten f ig ie l z ło ty ch 6 0 o d g ło w y w zię li,  
co b y o św ięc im sk i z ło ty ch 1 0 k o n ten to -  

w ał b y s ię " .

D n ia 5 k w ie tn ia 1 7 2 1 r . z jech a ł d o  
Ż y w ca n a eg zek u c ję F erd y n an d P ie -  
czo n k a , k a t p szczy ń sk i, k tó reg o sp ro ­
w ad zo n o , w zg ard z iw szy o p raw cą o św ię ­
c im sk im , „że p ijań s tw em  s ię zab aw ia ł"  
S trac ił o n w  ty m  d n iu p ięc iu ro zb ó jn i­
k ó w , M arcin a W arch o ła , S tan is ław a  
S za rle jszy k a  ze S k aw icy , Jak u b a B ien ia ­
sa z H u c isk , Jan a W rzeszcza z L ach o ­
w ic i W alk a K aszak a ze S k aw in y . Jak ie  
w rażen ie sp raw iła ta eg zek u c ja w śró d  
zeb ran y ch , św iad czą n a jlep ie j s ło w a  
w sp ó łcze sn eg o  k ro n ik a rza : „P o d  k tó ry  
czas aż g ro za i s trach b y ł n a p lacu  
m ie jsk im , g d z ie szu b ien ic czw o ro s ta ło ,  
a  n a  k ażd e j g łó w  i ćw ie rc i lu d zk ich  p e ł­

n o  b y ło , zn o w u n a h ak u jed en , a d w a  
n a k o łach w p lec io n i, p o s taw io n i b y li, z  
k tó ry ch sm ró d  i p o jrzen ie s traszn e b y ło  
i o k ro p n o  k ażd em u ."

•

Z  p o czą tk iem  X IX  w . d z ięk i rep re ­
s jo m  w ład z rząd o w y ch zan ik ło zb ó jn i­
c tw o  n a w ie lk ą  sk a lę . P o  O n d raszk ach , 
Ja ro szk ach , K lim czo k ach , Jan o s ik ach , 
B aczy ń sk ich i Ł azarczy k ach ty lk o s ła ­
w a zb ó jn ick a i „h o n o r zb ó jn ick i —  h y r"  
p o zo s ta ły w  p ie śn iach i leg en d ach .

C zęs to zb ó jn icy z Ż y w icczy zn y  „p o ­
za b u ck i" n a Ś lą sk „w y g lo n d a li" . N ie  
m o g ły ich o d w ied zin y n ie p o zo s taw ić  
p o so b ie d łu g o trw a ły ch w sp o m n ień . 
Ś lązacy p am ię ta li ich n ap ad y  i rab u n k i, 
s ta rzy o p o w iad a li o n ich m ło d y m . Je s t 
rzeczą zastan o w ien ia g o d n ą , iż w śró d  
g ó ra li w  W iśle i Jab ło n k o w ie d o ch o w a ­
ło s ię d o n aszy ch czasó w  w ięce j p o d ań  
i leg en d o P ro ćp ak u n iż w  Ż y w ieck im  
w  K am eszn icy , m ie jsco w o śc i ro d z in n e j  

h a rn as ia .
Jak że w  ich św ie tle p rzed s taw ia s ię  

ten  n a jw ięk szy  zb ó jn ik  Ż y w iecczy zn y ?
T rad y c ja lu d o w a często p rzy p isu je  

zb ó jn ik o m  sz lach e tn e d ążn o śc i. W  je j 
u jęc iu u ch o d zą o n i za d o b ro czy ń có w  
b ied n y ch ch ło p ó w , o n i b o w iem  n a sw ó j 
sp o só b „św ia t ró w n a li" , u jm u jąc z k ie ­
szen i b o g a ty ch , d a jąc b ied n y m  i w  ten  
sp o só b „sp raw ied liw o ść czy n ili" . S ły ­
n ą ł z teg o zw ła szcza s ło w ack i Jan o s ik ,

(D o k o ń czen ie n as tąp i).



Nr 8 .GŁOS* Str 3

Wiadomości ciekawe z bliska I daleka

j? ^omo^zcrVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

T O R U Ń .
> G łuchoniem y przejechany przez po ' 

ciąg . N a przejeździć kolejow ym  pociąg o- 
sobow y zdążający z T orunia < lo L ubicza  
najechał na przechodzącego przez to r S ta ­
nisław a T ajło la t 35 zam ieszkałego w L u ­
biczu . Jak się okazało T ajło był głuchonie ­
m y i nie słyszał głosu zb liżającego się po ­
ciągu . P oniósł on śm ierć na m iejscu . Z w ło ­
ki zabezp ieczono do dyspozycji w ładz są ­

dow ych .

3 T oruń pod  gazem . W czoraj rozpoczę  
ly się w  T oruniu ćw iczen ia obrony prze ­
ciw lotn iczo - gazow ej. W godzinach po ­
połudn iow ych ludność m iasta została zo ­
sta ła zaw iadom iona o zarządzonym stan ie  
pogotow ia. W ieczorem w szystk ie św iatła  
w ygaszono . R uch sam ochodów w m ieście  
odbyw ał się przy przesłon iętych la tarn iach  
L udność w ykazała dużą dyscyp linę, stosu ­
jąc się ściśle do ogłoszonych zarządzeń .

Ć w iczen ia w  T orun iu potrw aią 2 —  3  

dni.

B Y D G O S ZC Z .

słow icc niem ieck i W  alter A dasch przez  
fa łszow anie ksiąg handlow ych .

N ieuczciw y ’ N iem iec skazany został  
przez sąd na rok w ięzien ia i 200 zło tych  
grzyw ny, książkow a zaś jego S kąpska na  

pół roku  w ięzien ia .

L W Ó W .
A Już piąty sk lep otw iera ukraińska  

spó łdzielnia ,R U T A “ . P rzy ulicy Z im oro- 
w icza nr 5 , w e L w ow ie został otw arty 5  
z rzędu sk lep detalicznej sprzedaży ow o ­
ców , soków , grzybów , m iodu , nasion , ole ­
jów , perfum erii zió ł krajow ych i zagran i­
cznych ukraińsk iej spó łdzieln i „R uta* ’ .

K A T O W IC E
A A resztow anie N iem ca. P olic ja w  

W ełnow cu przy trzym ała w  niedzielę człon  
ka Jungdeu tsche P artei 45-letniego Jerze­
go W róbla (P iastów 2), który w  sobo tę po ­
połudn iu będąc podpitym  zasm arow ał bło ­
tem  tab licę pam iątkow ą ku czci poleg łych  
pow stańców  i zn iew ażył ich pam ięć obel-  
żyw em i w yrazam i. W róbel zostan ie prze­
kazany do dyspozycji prokurato ra .

P dn P rezydent R zeczypospo lite j w śród m łodzieży polsk iej z Z agran icy .

3 A uto w  płom ieniach. N a szosie m ię ­
dzy K ożuszkow em a W ójcinem w pow ie­
c ie m ogileńsk im z nieustalonej na razie  
przyczyny zapalił się sam ochód ciężaro ­
w y jednej z bydgoskeh firm , w iozący 4000  
kg pap ieru  i 200 kg  sia tk i szpagatow ej.

Z anim  szofer zauw ażył pożar, już cały  
sam ochód sta ł w płom ien iach . S zofer z  
trudem  uszed ł z życiem . S am ochód spalił 
się . S traty w ynoszą około 10 .000 zło tych .

świata M

S T A R O G A R D .
3 P ożar w sk ładzie tow arów bław at-  

nych . U bieg łej nocy pow stał pożar w  sk ła ­
dzie tow arów bław atnych M afii N och i 
E lżbiety A jsm und w L ib ichow ie pow iat 
S tarogard. S palił się dom , tow ary bław at  
ne i urządzen ie dom ow e, stanow iące w spół 
ną ich w łasność. S traty w ynoszą około 50  
tysięcy zło tych . P rzyczyny pożaru na ra ­

zie nie ustalono .

MOŁDAWIA.
□  S anie pod kołam i 2 pociągów . N a  

przejeździć kolejow ym  pom iędzy stacjam i 
B uf  tea i P eris w M ołdaw ii (R um unia) 2  
pociąg i rów nocześn ie najechały na prze ­
jeżdżające przez to r san ie, załadow ane  pod  
kładam i kolejow ym i. W oźnica został zab ity  
na m iejscu , odłam ki zaś podkładów  w pad-  
ły przez okno do w agonów  i spow odow ały  
śm ierć 2 pasażerów oraz ciężko zran iły  

dw ie inne osoby .

16-letni zabójca skazany 

na zakład

jjg cołej Polski

M O G IL N O .

A  C ała gm ina odm ów iła noclegu żydo ­

w i. O statn io zajechał do gm iny O lsza pod  
M ogilnem w ędrow ny żyd , szukając nocle ­
gu . M im o proponow ania za nocleg dla sie­
bie i zaprzężonego konia oraz w ystaw io ­
na kolacji sum y 20 zło tych , nie znalazł się  
nik t, ktoby m u zechciał udzielić gościny . 
W obec tego żyd pojechał bez odpoczynku  
w dalszą drogę. F akt ten napozór drobny  
ilustru je dokładn ie jak w ielk ie postępy  po ­
czyn iło w m entalności m ieszkańców  m ałej 
w iosk i O lsza hasło : „P olska dla P olaków ” .

PENSYLWANIA.
□  W iew iórk i zasiały pole . G m ina H e- 

seter w  P ensy lw anii w  S tanach  Z jednoczo ­
nych uzyskała 306 .50 dolarów  z pola , na  
którym w yrosły orzechy ziem ne. Jak się  
okazało , na polu tym , położonym  w pobli 
żu zagajn ika, gdzie gnieździły się w iew iór­
ki, zw ierzątka założy ły sob ie „m agazyn ” , 
gdzie sk ładały zapasy orzechów  ziem nych . 
C zęść ziaren zaczęła ow ocow ać i w kró tce  
cale pole pokry ło  się rośliną orzecha ziem ­
nego , dając zarządow i gm iny nieoczek iw a 
ny dochód . O jcow ie gm iny byli jednak  na  
ty le uczciw i, że pien iądze te przeznaczy li 
dla tow arzystw a opiek i nad zw ierzętam i.

T O R U Ń . W ub . piątek przed to ruń ­
sk im S ądem O kręgow ym toczy ła się roz ­
praw a karna przeciw ko 16-letn iem u E r­
nstow i S iebenhaarow i, który postrzelił 
śm ierte ln ie 50-letn iego M ichała G óreck ie  

go z L udow ic.
Jak w ynika z rozpraw y, spraw a m iała  

przeb ieg następu jący :
D nia 22 sierpn ia ub . roku S iebenhaar 

obchodził z dubeltów ką rew ir leśny w  N ie- 
lub iu , gdzie ojciec jego jest leśn iczym . W  
lesie ch łop iec ten spo tkał śp . G óreck iego  
i S zynkiew icza, którzy na jego w idok na ­
w rócili. S iebenhaar, nie nam yślając się , 
strzelił z dubeltów ki do odchodzących . Je ­
den ze śru tów  przeb ił plecy śp . G óreck ie-

i utkw ił w klatce piersiow ej. P ostrzałg°

poprawczy
ten okazał się śm iertelny . G óreck i po 15  

dniach zm arł.
N a rozpraw ie S iebenhaar tłum aczy ł się  

tym , że strzelał w  górę na postrach i nie  
w ie dlaczego śru t trafił śp . G óreck iego .

W ezw any na rozpraw ę w charak terze  
rzeczoznaw cy p . S zulem an tw ierdzi, że  
śru t traw ił śp . G óreck iego z t. zw . reko- 
szetu (odb icia się o jak iś przedm io t). O rze ­
czen ie to spo tkało się z ostrą kry tyką pro ­
kurato ra Z ajączkow skiego , tym  w ięcej, że  
sekcja zw łok w ykazała , że strzał nie m ógł 
być oddany w górę, jak się tłum aczy ł o- 

skarżony .
W  w yniku rozpraw y sąd , m ając na u- 

w adze m łody w iek S iebenhaara , skazał go  
na um ieszczen ie w zak ładzie popraw czym .

P O Z N A N  W  niedzielę zm arł w  P ozna ­
niu , po kilkudn iow ej chorob ie, w  89 roku  
życia, sen io r kupiectw a polsk iego śp . T e ­
lesfo r O tm ianow ski. P ogrzeb odbły się  
w środę o godzin ie 14 ,30 z dom u żało ­
by przy A l. M arcinkow skiego 18 .

A O pieczętow anie „D om u N iem ieck ie­
go” . W  zw iązku z dekretem  o likw idacji 
lóż m asońsk ich w ładze opieczętow ały w  
sw oim czasie lokale loży niem ieck iej 
„Z um  T em pel der E in trach t 44, m ieszczące  
się w  tzw . „D om u N iem ieck im 44 przy ulicy  
G robla . O statn io opieczętow ano także i 
pozostałe lokale „D om u N iem ieck iego 44 , 

gdzie m ieściły się biura szeregu organ iza­
cji niem ieck ich i sala teatra lna.

A  N ieuczciw i kupcy  żydow scy  ukaran i. 
S ąd O kręgow y w  P oznan iu rozpatryw ał o- 
sta tn io szereg sprzeciw ów  kupców  i rze ­
m ieśln ików żydow skich , ukaranych w yso ­
kim i grzyw nam i przez w ydział przem ysło ­
w y Z arządu M iejsk iego za sta łe przekra ­
czan ie przep isów  handlow ych . W szystk ie  
grzyw ny zostały przez sąd zatw ierdzone i 

są od chw ili te j praw om ocne.

A N iem iec fa łszu je księg i handlow e.  
W ładze skarbow e w ykry ły w  tych dniach  
nadużycia, jak ich na szkodę S karbu P ań ­
stw a dopuszczał się system atyczn ie  przem y

BURGOS.
□  Jak słychać, gen . F ranco w yda nie ­

baw em  prok lam ację  do ludności K atalon ii 
w zyw ając ją do zan iechan ia bezsku teczne  
go oporu i zan iechan ia zby tecznego prze­

lew u krw i.

P odobne prok lam acje były w ydane w  
sw oim  czasie do ludności austry jsk iej i do  

B asków .

C H IC A G O .
□  P ożyczk i pod zastaw  sam olo tów  pry ­

w atnych . P ew ien finansista am erykańsk i, 
nie znajdu jący w  tych niepew nych  czasach  
dobrej lokaty dla sw ych kap ita łów , zało ­
ży ł w  C hicago rodzaj lom bardu dla sam o­

lo tów pryw atnych .
P od zastaw sam olo tu w łaścicie l m oże  

otrzym ać sum ę, rów nającą się połow ie  
w artości zastaw ionego  aparatu . In teres pro  
speru je św ietn ie. O statn io pom ysłow y fi­
nansista m usiał zw iększyć ilość hangarów  
przeznaczonych na przechow anie zastaw ie  

nych aparatów .

Robotnik ugotował się 
żywcem

Ł Ó D Ź . W  piątek w  godzinach w ieczór 
nych w fabryce firm y L ubicz i H ofm au  
przy ulicy G dańsk iej nr 118 w ydarzy ł się  
nieszczęśliw y m rożący krew  w ży łach w y ­

padek .
O fiarą jego pad ł zatrudn iony w te j fa ­

bryce robo tn ik , 34-letn i W aw rzyniec K ro  
gulsk i, zatrudn iony przy kołach fabrycz­
nych . W  czasie napraw ian ia urządzeń fa ­
brycznych K rogulsk i potknął się i runął do  
środka, w padając do w rzącej w ody. N a  
krzyk nieszczęśliw ego nadbieg li z pom ocą  
inn i robo tn icy . P o silnych w ysiłkach zdo ­
łano ofiarę w ydobyć z w ody.

W  m iędzyczasie zaw ezw ano P ogotow ie  
R atunkow e P C K ., którego lekarz zastał 
K rogulsk iego w stan ie nieprzy tom nym i 
beznadziejnym . K rogulsk i fo rm aln ie ugo ­
tow ał się i odniósł poparzen ie całego ciała  
nie w yłączając głow y, gdyż zanurzy ł się w e  

w rzątku .

P o nałożen iu  prow izorycznego opatrun ­
ku , poparzonego przew ieziono do szp ita la .

W ładze zarządziły badan ia m ające na  
celu spraw dzen ia czy i kto ponosi w inę za  
spow odow anie tragicznego w ypadku .

PARYŻ.
□  S karb  w  kom in ie . W  R eichshoffen w  

A lzacji pew ien kom in iarz znalazł w  czasie  

czyszczen ia kom ina skarb .

K om in ten zatkany był dużym w or­
kiem , w ypełn ionym  dukatam i oraz innym i 

m onetam i zło tym i.

TOKIO.
□  K atastro falna pow ódź, która naw ie­

dziła w ypę H okkeido w yrządziła olbrzy ­
m ie szkody , których dokładnych rozm ia ­
rów  nie m ożna jeszcze w chw ili obecnej 
z całą ścisłością określić . U tonęło lub zg i­

nęło przeszło 800 osób .
N iedźw iedź w sw oim żyw iole
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Tam, gdzie przed 20-laty
więziono polskich legionistów

Marmarosz-Shiget w grudniu.XWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA
A n i c z ło w ie k n ig d y n ie p r z y p u s z ­

c z a ł , ż e  p o  2 O - tu  l a ta c h lo s y  r z u c ą  g o  
z n ó w  d o  t e j m ie ś c in y w  t r z e c h  c z w a r ­
ty c h ż y d o w s k ie j , k tó ra p o s ia d a s w o ją  
k a r tę w  h is to r i i L e g io n ó w  P o ls k ic h , w  
h is to r i i Ż e la z n e j K a r p a c k ie j B r y g a d y .  
G d y  j e s ie n ią w  1 9 1 4 r o k u  p r z y b y ł d o  
H a r m a r o s z -S h ig e t p ie r w s z y  p o c ią g  z l e ­
g io n is ta m i, lu d n o ś ć  m ia s te c z k a , w y s t ra ­
s z o n a  o d g ło s a m i to c z ą c e j s ię w  p o b l iż u  
b i tw y  p a t r z y ła  z  n ie d o w ie r z a n ie m  n a  o d ­
d z ia ły p o ls k ic h l e g io n is tó w . D r o b n i  
c h ło p c y  o  d z ie c ię c y c h n ie r a z  tw a r z a c h ,  
d ź w ig a l i n a  r a m io n a c h j a k a ś a r c h a ic z ­
n ą  b r o ń , j e d n o s t r z a ło w e c ię ż k ie  k a r a b  -  
n y , s y s te m u  W e r n d la , d a w n o  ju ż  w y c o ­
f a n e  z  u ż y c ia  w  a r m i i a u s tr ia c k o  w ę g ie r ­
s k ie j . C h ło p c y , n ie ź le o d z ia n i , u g in a li  
s ię p o d  c ię ż a r e m ty c h  k a r a b in ó w , a le  
s z l i z n ie z w y k łą f a n ta z ją , k tó r a z a d z i ­
w ia ła  ż y d o w s k ic h  m ie s z k a ń c ó w  M a rm a -  

r o s z - S h ig e tu .
P r z e s z l i p r z e z m ia s to  i z n ik n ę l i z a  

C is ą . A  w  k i lk a  d n i ju ż  r o z e s z ła  s ię p o  
m ie ś c ie  w ie ś ć , ż e  o w e  p o c h o lę ta , u z b r o ­
jo n e w  a r c h a ic z n ą  b r o ń  d a ły m o c n e g o  

łu p n ia r o s y js k im  ż o łn ie r z o m .

I o d tą d  m ie s z k a ń c y  m ia s ta  ju ż  s ta le  
in te r e s o w a l i s ię lo s a m i l e g io n is tó w , d o ­
p y ty w a l i s ię k a ż d e g o  ż o łn ie r z a  n ie m a l ,  
g d z ie t a m  s ą l e g io n iś c i i d o k ą d  p r o w a ­
d z i i c h  d r o g a . A  o n i s to c z y li n a  z ie m i  
w ę g ie r s k ie j s z e re g  p o ty c z e k , o c z y ś c i li z  
k o z a c tw a c a ły  k o m i te t , p r z e s z l i p r z e z  
K a r p a ty  i z a c z ę l i w a lc z y ć  ju ż  o  w ła s n ą  
z ie m ię . Z ie lo n a , R a f a j ło w a , N a d w o r n a ,  
M o ło tk ó w  z n a c z y ły  k r w a w ą  d r o g ę  D r u ­

g ie j K a r p a c k ie j B r y g a d y .

“ P a m ię ta ją m ie s z k a ń c y M a r m a r o s z -  
S h ig e t t e  c z a s y  i c h ę tn ie  o  n ic h  m ó w ią .  
G d y  p o  k i lk u m ie s ię c z n y c h  b o ja c h  c z ę ś ć  
D r u g ie j B r y g a d y  z n ó w  p r z e r z u c o n a  z o -  
s ta a i n a  W ę g r y , m ia s to  z n ó w  n a s łu c h i ­
w a ć  z a c z ę ło , c z y  n ie  z b l iż a ją  s ię o d g ło ­
s y  w o jn y . A le  B r y g a d a  p r z e s z ła  p r z e z  
A lp y  R o d n ia ń s k ie  n a  B u k o w in ę , z d o b y ­
ł a K ir l ib a b e , K im p o lu n g , d o ta r ła  d o  
R o r a ń c z y , a b y  p r z e s z ło  p ó ł r o c z n e s w e  
b o je u k o r o n o w a ć c z y n e m  n a d  c z y n y ,  
w ie k o p o m n ą s z a r ż ą u ła n ó w l e g io n o ­

w y c h  p o d  R o k i tn ą .
A  p o  t e r n  p r z y s z e d ł r o k  1 9 1 8 . W io ­

s n a  b y ła i n a d  C is ą  r o z k w i tły  ju ż ł ą k i ,  
g d y  d o  M a r m a r o s z - S h ig e t p o c ią g i z n ó w  

z w io z ły  t r a n s p o r ty  l e g io n is tó w . A le  j a k ­
ż e  in a c z e j t e r a z  w y g lą d a li . B e z b r o n n i ,  
o to c z e n i g ę s ty m i s t r a ż a m i , p r z y w ie z ie n i  
z o s ta l i , a b y  b y ć o s ą d z o n y m i n a  g r o ź b ę  
p r z e d a r c ia  s ię n a  d r u g ą  s t r o n ę  f o r tu  p o  
h a n ie b n y m  p o k o ju  B r z e s k im . O s a d z o n o  
i c h  w  o b o z a c h , z a  d r u ta m i k a lc z a s ty m i  
i c o  d n ia  p r o w a d z o n o  d o  s ą d u  n a  ś le d z ­

tw o .
T o w a r z y s z , k tó r y  w r a z  z e  m n ą  p r z y ­

b y ł d o  M a r m a r o s z -S h ig e t , w y s z u k a ł w  
m ie ś c ie z n a jo m e g o , a t e n  s w o je g o  z n a ­
jo m e g o , k tó r y  n ie  o p u s z c z a ł w  ty m  c z a ­
s ie  m ia s ta  i p a m ię ta  t e  c z a s y  s p r z e d  l a t  
2 0 p r z e s z ło  d o s k o n a le . O p r o w a d z a n a s  
p o  m ie ś c ie , p o k a z u je to , c o  m o ż e  n a s  
in te re s o w a ć . Z  b a r a k ó w , w  k tó r y c h  in ­
t e r n o w a n i b y l i l e g io n iś c i , ś la d  n a w e t n ie  

p o z o s ta ł .
—  B y ł m ię d z y  n im i t a k ż e  k s ią d z  —  

o p o w ia d a  in f o r m a to r . —  G ło w ę  z a w s z e  
t r z y m a ł h a r d o . Ż o łn ie r z e t r z y m a l i s ię  
g o  z a w s z e  b l i s k o , a  o n  r o z m ia w ia ł z  n i ­
m i, c h o ć  s t r a ż  n ie  p o z w a la ła . A le z a w ­
s z e ty lk o  w te d y , g d y  i c h  p r o w a d z i l i d o  
s ą d u  n a  ś le d z tw o . B o  w  o b o z ie , to  k s ię ­
d z a  t r z y m a l i o s o b n o , j a k  w  © d r u to w a n e j 
k la tc e , a b y  s ię z n ik im n ie  s ty k a ł . A  
d r u g i t a k i , to b y ł j e d e n k a p i ta n .

Kontrola militarna przemysłu w Rumunii
Z  d n ie m  1 5  w r z e ś n ia  1 9 3 8  r o k u  w p r o ­

w a d z o n o  w  R u m u n i i k o n t r o lę  m ili ta r n ą  
w s z y s tk ic h p r z e d s ię b io r s tw  p r z e m y s ło ­
w y c h  i s k ła d o w y c h , k tó r e  w y tw a r z a ją  
lu b  m a g a z y n u ją  p r o d u k ty  n ie z b ę d n e  d la  
o b r o n y  n a r o d o w e j. D o  k o n t r o l i u p o w a ż ­
n io n e  s ą : M in is te r s tw o  O b r o n y  N a r o d o ­
w e j, M in is te r s tw o  L o tn ic tw a  i M a r y n a r ­
k i o r a z  M in . S p r a w  W e w n ę tr z n y c h , k tó ­
r e  to  m in is te r s tw a  m a ją  p r a w o  w y d a w a ć  
w s z y s tk ie  k o n ie c z n e d la  p r z e p r o w a d z e ­

n ia  k o n t r o l i z a r z ą d z e n ia .

J a k o  p ie rw s z y  p r a k ty c z n y  w y n ik  m i­
l i t a r n e j k o n t ro l i p r z e m y s łu  p r z y s tą p io ­
n o  d o  s p o r z ą d z e n ia  in w e n ta r z a  w s z y s t ­
k ic h  p o s ia d a n y c h  s u r o w c ó w  w łó k ie n n i­
c z y c h , p ó ł f a b r y k a tó w  i w y r o b ó w  g o to -

D o m y ś l i łe m  s ię , ż e  m ó w ił o  k s ię d z u  
P a n a s iu  i k a p i ta n ie  G ó r e c k im , p ó ź n ie j ­
s z y m  g e n e r a le , o b e c n ie p r e z e s ie B a n k u  
G o s p o d a r s tw a K r a jo w e g o .

— A  ty c h , k tó r z y  b u n to w a l i o b ó z i  
d o p r o w a d z a l i d o  s ta r ć z e s t r a ż ą , to  o -  
s a d z o n o  w  w ię z ie n iu .

P o d p r o w a d z i ł n a s d o o b d r a p a n e g o ,  
p o n u r e g o g m a c h u w ię z ie n ia  i p o k a z a ł  
n a m  d w ie  p r z y m u r ó w k i . . .

—  C ó ż  to  t a k ie g o  c ie k a w e g o ?  —  p y ­

t a m .
A  to  p a n  w id ? i,  ż e  t a m  z  d r u g ie j s t r o ­

n y  s ą  r y n n y . J a k  s t r a ż  w y p r o w a d z i ła  l e ­
g io n is tó w  n a s p a c e r p o p o d w ó rz u , to  
c o r a z in n y  p o  r y n n ie p r z e s k o c z y ł m u r  
i ty le  g o  w id z ie l i . W ię c  w r e s z c ie  p o s ta ­
w ili t e  w y s o k ie  p r z y m u r ó w k i i ju ż  ż a d e n  
n ie u c ie k ł . Z a to  z o b o z u  c o r a z  k tó r y ś  

u c ie k ł .

DOBRA KSIĄŻKA
Dobra książka kształci ludzi, 
Bo wiedzę posiada.
Nauczy się bardzo wiele 
Ten, kto jej treść bada.

Jak okazać wdzięczność książce?
Zapytają dzieci.
Wdzięczność książce się okaże, 
Gdy się jej nie szpeci.

Kto inaczej czyni, i1 Jęci, 
Wstyd go pewnie czeka: 
Zdarta książka źle przedstawia 

Każdego człowieka.

Początki górnictwa węglowego 

na Śląsku
Najstarsza kopalnia na Górn. Śląsku — Pierwsza katastrofa górnicza

K tó r a  z k o p a lń w ę g la n a  G ó r n y m  
Ś lą s k u  j e s t n a js ta r s z a ?

N a p y ta n ie t e g o r o d z a ju t r u d n o  
z w y k le o d p o w ie d z ie ć . B r a k p e w n y c h  i 
ś c i s ły c h  w ia d o m o ś c i z s ą s ie d n ic h  o k o ­
l i c p r z y c z y n ia ł s ię s z c z e g ó ln ie d o  r o z -  
p o w s z c h n ie n ia l e g e n d  n a t e m a t „ p ie r ­
w s z e g o ”  w y s o k ie g o  p ie c a  n a  Ś lą s k u  ( to  
p ie r w s z e ń s tw o  p r z y p is y w a n o  t r z e m  w y ­
s o k im  p ie c o m ) ,  n a  t e m a t  r z e k o m o  p ie rw ­
s z e j n a k o n ty n e n c ie „ m a s z y n y  o g n io ­
w e j” ( to  j e s t p o m p y  p a r o w e j ) w  T a r ­

n o w s k ic h  G ó r a c h  i tp .

J e ż e l i m a m y  b r a ć p o d u w a g ę d a tę  
r o z p o c z ę c ia  w y d o b y w a n ia w ę g la , w y ­
c h o d z ą c e g o  n a p o w ie rz c h n ię z ie m i w  
o d k r y w k a c h  —  to  s ta n ie m y  w o b e c  t r u ­
d n o ś c i n ie p r z e z w y c ię ż o n y c h . D w ie  
m ie js c o w o ś c i p r e te n d o w a ć m o g ą d o  
p ie r w s z e ń s tw a : R u d a i K o s tu c h n a .

G d y  n a  p o d s ta w ie r a p o r tu  u r z ę d n i ­
k a  g ó r n ic z e g o  U lb r ic h a  u r z ą d  g ó r n ic z y  
w  R e ic h e n s te in e  z a ż ą d a  - ~  1 l a n d ra ta  b y ­
to m s k ie g o  w y ja ś n ie n ia c d o  d z ie s ię c i­
n y  o d  w y d o b y w a n e g o  w  R u d z ie  w ę g la ,  
l a n d r a t z a p y ta ł o  to  z k o le i w ła ś c ic ie la  

R u d y , b a r o n a  v o n  S te c h o w a .

R o k  1 7 5 1 d a je  p ie r w s z ą w z m ia n k ę  
d o k u m e n ta r n ą  o  w y d o b y w a n iu  w ę g la  w  
R u d z ie , a le  o d  r a z u  z n a jd u je m y  d o w ó d ,  
ż e  w y d o b y w a n ie  w ę g la t r w a ło  t a m  „ o d  
n ie p a m ię tn y c h  l a t” .

w y c h . W ła ś c ic ie lo m  z a p a s ó w  i s k ła d n i ­
k o m  p o d a n o  j a k i p r o c e n t p o s ia d a n y c h  
z a p a s ó w  b a w e łn y  i w y r o b ó w  b a w e łn ia ­
n y c h , k o n o p i , ln u  i w y r o b ó w  ln ia n y c h ,  
w e łn y  i w y r o b ó w  w e łn ia n y c h  o r a z  s k ó ­
r y  i w y r o b ó w  s k ó r z a n y c h  m u s z ą u t r z y ­
m y w a ć  d o  r o z p o r z ą d z e n ia m in . o b r o n y  

n a r o d o w e j .

R o z p o c z ę to t e ż b a d a n ia z d o ln o ś c i  
p r o d u k c y jn e j w s z y s tk ic h p r z e d s ię ­
b io r s tw  p r z e m y s łu z b r o je n io w e g o , a b y  
s p r a w d z ić  m o ż liw o ś c i p o w ię k s z e n ia  p r o ­

d u k c j i .

D a ls z e  z a r z ą d z e n ia s ą  w  p r z y g o to ­
w a n iu , n ie b ę d ą j e d n a k  p o d a w a n e d o  
w ia d o m o ś c i p u b l ic z n e j .

P o d p r o w a d z i ł n a s n a s tę p n ie p o d  

g m a c h  s ą d u .
—  T u  l e g io n is tó w p r o w a d z o n o  n a  

ś le d z tw o  i tu  i c h  m ie li s ą d z ić . Z je c h a l i  
s ię  ju ż  a d w o k a c i p o ls c y , z je c h a l i s ię r ó ­
w n ie ż  d e le g a c i z e  L w o w a  i z  K r a k o w a ,  
a le s ą d u  n ie b y ło . U m o r z y l i ś le d z tw o ,  
o d s tą p i l i A u s tr ia c y  o d  s a d u . A le  i c h  n ie  
w y p u ś c i l i . Z a ła d o w a l i i c h  d o  w a g o n ó w  
i w y w ie ź l i n a  w ło s k i f r o n t .

D z iś  t e  w s p o m n ie n ia  ju ż  b la k n ą  w o ­
b e c t e r a ź n ie js z o ś c i , k tó ra  n ie s ie  z s o b ą  
in n e  w a ż n e  w y p a d k i . T u ż z a m ia s te m  
p ły n ie C is a , a z a C is ą l e ż y  R u ś P r z y -  
k a r p a c k a , k tó r a  w a lc z y  o p r a w o  s a m o ­
s ta n o w ie n ia , w a lc z y  o  p r a w o  p o łą c z e n ia  
s ię  z  W ę g r a m i . O d g ło s y t e j w a lk i d o ­
c h o d z ą a ż d o M a r m a r o s z - S h ig e t . M ia ­
s to  s p o g lą d a  z u w a g ą n a  d r u g ą  s t r o n ę  

C is y .

Dobrze zatem ona działa 

Głównie dla młodz' Ńy, 
Więc jej za to wielka wdzięczność, 
Od nas się należy.

Miejmy książki swe w porządku. 
Przecież wartość mają, 
Czyste książki są zaletą 
Tych, co je czytają.

C o w ie c e j b a r o n  S te c h o w  p is z e , ż e  
u w a ż a ł , i ż m o ż e b e z p ła c e n ia ż a d n e j  
d z ie s ię c in y p r o w a d z ić w y d o b y w a n ie  
w ę g la , t a k  j a k  in n i s ą s ie d z i, n a le ż ą c y  d o  
s ta n u  s z la c h e c k ie g o . W id a ć w ię c , n ie  
ty lk o b a r o n  S te c h o w , a le i j e g o s ą s ie ­
d z i z a jm o w a l i s ię  w y d o b y w a n ie m  w ę g la  
w  s w y c h  m a ją tk a c h . A  m o ż e  b a r o n  S te ­
c h o w  m ia ł n a  m y ś l i K o s tu c h n ę ?

O to  b o w ie m  w  r a c h u n k a c h  p s z c z y ń ­
s k ie g o u r z ę d u  l e ś n e g o  ju ż z a  r o k  1 7 4 0  
— 4 1 w id n ie je w p ły w  t r z e c h  f lo r e n ó w  
1 8  g r a jc a r ó w  z a  s p r z e d a n e  9  f u r  w ę g la .

P ie r w s z y p is e m n y ś la d  w y d o b y w a ­
n ia w ę g la w  K o s tu c h n ie j e s t z a te m  
s ta r s z y . A le  m o g ły  to  b y ć  c z y s te  o d k r y -  
w k i , p o d c z a s g d y  w  R u d z ie  b y ły  s z y b y ,  
p r z y p o m in a ją c e  d z is ie js z e  b ie d a - s z y b y .

T r z e b a  j e d n a k p o d k r e ś l ić , ż e  t a k ż e  
k o p a ln ie  w  K o s tu c h n ie  m a ją  d a w n ie js z e  

t r a d y c je .
W r . 1 6 5 7  p a n  n a  P s z c z y n ie , A n d r z e j  

v . R o te n b e r g , z a r z ą d z a  s p r o w a d z e n ie  d o  
k u ź n ic y  w  J a r o s z o w ic a c h  w ę g la  k a m ie n ­
n e g o  d o  f r y s z o w a n ia  ż e la z a . J e s t r z e c z ą  
n ie m a l p e w n ą , ż e c h o d z i ło  tu  o  w ę g ie l  
z o d k r y w e k  w  K o s tu c h n ie ( w e d łu g  Z i-  

v ie ra ) .

S k ło n n i b y l ib y ś m y p r z y z n a ć p ie r v y -  
s z e ń s tw o R u d z ie , s ą d z ą c n o  z u p e łn ie  
d r o b n e j i lo ś c i w ę g la , s p r z e d a n e j w  K o ­
s tu c h n ie  w  1 7 4 0 r o k u . M o ż e w y d łu b y ­
w a n o  t a m  o d  d a w n a  p o  k i lk a  f u r  w ę g la  
r o c z n ie , c z e g o  z a g ó r n ic tw o  n ie  m o ż n a  
u w a ż a ć ?  A le  z n o w u ż i to  o  n ic z y m  n ie  

ś w ia d c z y .

W  r . 1 7 6 9 , k ie d y z d ó b r p s z c z y ń ­
s k ic h  s p r z e d a n o 6 2 2  k o r c y w ę g la , n a  
p o d s ta w ie  in f o r m a c y j , u z y s k a n y c h  z  z a ­
r z ą d u  d ó b r p s z c z y ń s k ic h l a n d r a t S c r i -  
b i tz k y z a p e w n ia , ż e w ę g la z d ó b r  
p s z c z y ń s k ic h  w  o g ó le s ię n ie  s p r z e d a ie ,  
ż e  u ż y w a  s ię  g o  ty lk o  d o  p a le n ia w ó d k i  
i n a  w ła s n e  p o t r z e b y  d ó b r  p s z c z y ń s k ic h . 
W ię c m o ż e  w  r . 1 7 4 0  w y d o b y to  z n a c z ­
n ie  w ię c e j w ę g la , u ż y w a ją c g o  d la  w ła ­
s n y c h  p o t r z e b , m o ż e  w  K o s tu c h n ie  b y ły  
t a k ie  s a m e b ie d a - s z y b y  j e g o k s ią ż ę c e j  
m o ś c i p a n a  n a  P s z c z y n ie , j a k  w  R u d z ie  

ś lą s k ie j?

G d z ie  n a jp ie r w n a  G ó r n y m  Ś lą s k u  
w y d o b y w a n o w ę g ie l , w  r e z u l ta c ie n ie  
w ie m y  i p r a w d o p o d o b n ie  n ig d y  n ie  d o ­
w ie m y  s ię . N ie  d o w ie m y  s ię d la te g o , ż e  

d o  w y d o b y w a n ia w ę g la n ie p M y w ią .  
w a n o  w ie lk ie j w a g i.

J u ż w ó w c z a s b o w ie m  w y d o b y w a ł  

w ę g ie l p r a w d o p o d o b n ie  b e z  p r z e r w y  ć  
r . 1 7 5 5 , k ie d y w y d a r z y ła  s ię p ie r w s ?  
k a ta s t r o f a  w  k o p a ln i w ę g la n a  Ś lą s k u  
P r z e b ie g t e j k a ta s t r o f y o p is a n y  j e s t  
s z c z e c ó lo w o  w  l i ś c ie  S te c h o w a  z 1 6  l ip -  
c a 1 7 5 5 r . L is t t e n  n a le ż y  d o  n a j r r n ie i  
c z y te ln y c h . M o ż e  t a  o k o l ic z n o ś ć  s k ło n i ­
ł a p r o f . H e r m a n a F e c h n e r a , k tó r y  n a ^  
a k ta m i W y ż s z e g o U r z ę d u  G ó r n ic z e ^  
w e  W r o c ła w iu  s t r a w ił 2 5  l a t ż v c ia , d  
p o m in ię c ia w  s w e j h is to r i i g ó r n ic t"  
ś lą s k ie g o  o p is u  k a ta s t r o f y ?

I s to tn ie t r u d n o w  c a ło ś c i o d c z y ’ 
t e n  l i s t , t r e ś ć ,  j e g o  d a  s ię  j e d n a k  d o s ' 
n a le o d tw o r z y ć . O to  S te c h o w  k o m ir  
k u je , ż e j e d e n  z g ó r n ik ó w , s p r o w a d ź  
n y c h d la z a ło ż e n ia k o p a ln i r u  
ż e la z n e j ( k tó r z y k u  s z c z e r e m u  z m a  
w ie n iu S te c h o w a  z n a le ź l i z a m ia s t r u * ' 
w ę g ie l) z r e z y g n o w a ł z d z ie r ż a w y  k o p "  
n i , k tó r ą  p o d ję l i z  k o le i d w a j s y n ó w  
m ie js c o w y c h  p o d d a n y c h . M ie l i o n i k ł  
p o ty  z „ p a r a m i s ia rk o w y m i” , k tó r e  g "  
s i ły im ś w ia t ło . P e w n e g o d n ia p o  
w p ły w e m  p a r  s ia r k o w y c h  t a k  o s ła b l i , ż  
w y je c h a l i z k o p a ln i i p o s z l i w z m o c n ; 
s ię w ó d k ą , p o  c z y m  z n ó w  z je c h a li n  

d ó ł . W ó w c z a s  w ła ś n ie  p r z y b y ł d o  k o p a 1 
n i p e w ie n  k o w a l, k tó r y  z a m ie r z a ł k u  
p ić  w ę g ie l .

T r z e b a  tu  n a d m ie n ić , ż e  k o w a le  b y ’ 
p ie r w s z y m i n a  Ś lą s k u  o d b io r c a m i w ę g la  
k a m ie n n e g o .

K o w a l u s ły s z a ł s ła b e  o k r z y k i , d o c h o  
d z ą c e z e s z y b u  i s p o s t r z e g ł w y d o b y w a ­
j ą c ą  s ię  „ p a r ę ” . W ó w c z a s  z a w o ła ł o  p o ­
m o c . Z b ie g li s ię z s ą s ie d n ic h d o m ó w  
c h ło p i , k tó r z y  n ie  b y l i z a ję c i r o b o ta m i  
p o ln y m i . D w u  z  n ic h  z d o b y ło  s ię  n a  o d ­
w a g ę ,  z e s z ło  n a  d ó ł i ju ż  w ię c e j n ie  w r ó ­
c i ło .

W ie ś ć  o  ty m  m u s ia ła  s ię s z y b k o  r o ­
z e jś ć p o  w s i, b o  n ie b a w e m  z n a la z ł s ię  
m ie js c o w y  s o ł ty s , k tó r y  s k ło n i ł d o  z e j ­
ś c ia  n a  d ó ł j e d n e g o  u r lo p o w a n e g o  ż o ł ­
n ie r z a  i j e d n e g o  p a r o b k a . Z  ty c h  d w u  
ty lk o  ż o łn ie rz w r ó c i ł n a  p o w ie r z c h n ię , 
g d z ie p a d ł b e z p r z y to m n o ś c i . D o p ie r o  
p r z y w o ła n y z B y to m ia f e lc z e r o c u c i ł  
g o . N a  d n ie s z y b u  p r z e z  d łu g i c z a s l e ­
ż a ło  w ię c  p ię ć  n ie p o g r z e b a n y c h  t r u p ó w .

T a  k a ta s tr o f a  s k ło n i ła  d o  z a p r z e s ta ­
n ia  p r a c  w  R u d z ie . J e d n a k  ju ż  w  r . 1 7 6 9  
w ę g ie ł j e s t t a m  z n ó w  w y d o b y w a n y .

Z a z n a c z y ć  w  k o ń c u  n a le ż y , ż e  d z ie r ­
ż a w a  k o p a ln i w ę g la z d a r z a ła  s ię c z ę s to  
w  p o c z ą tk a c h  g ó r n ic tw a . U ż y w a n ie  m o ­
n e ty  a u s t r ia c k ie j w  u m o w a c h i p r z y  
t r a n s a k c ja c h h a n d lo w y c h t r w a ło n a  
Ś lą s k u  j e s z c z e p r z e z d z ie s ią tk i l a t p o  
z d o b y c iu  t e j d z ie ln ic y  p r z e z  F r y d e r y k a  
W ie lk ie g o . W  K s ię g a c h  u r z ę d u  l e ś n e g o  
p s z c z y ń s k ie g o  n a  p r z y k ła d  j e s z c z e  w  r .  
1 7 6 9  w p ły w y  z a  w ę g ie l z a p is y w a n o  w e  
f lo r e n a c h . Z r e s z tą  t a k ic h  p r z y k ła d ó w  z  
j e s z c z e p ó ź n ie j s z y c h  c z a s ó w  m o ż n a b y  
z a c y to w a ć w ię c e j .

1 6 0  to n u  ż y c z e ń  

ś w ią te c z n y c h

L O N D Y N . J e d n y m  z  n a jb a rd z ie j  
z a s a d n ic z y c h  o b o w ią z k ó w  to w a r z y s k ic h  

w  A n g li i j e s t d o r o c z n e  w y s y ła n ie  ż y c z e ń  
n a  B o ż e  N a r o d z e n ie . W s z y s c y  n a jd a ls i  
n a w e t z n a jo m i, w s z y s c y , z k tó r y m i u -  
t r z y m u je  s ię s to s u n k i h a n d lo w e , c z y  u -  
r z ę d o w c , m u s z ą o t r z y m a ć p r z e d  
„ G w ia z d k ą ” b a r w n ą b a r d z o , a r ty s ty c z ­

n ą  c z ę s to  k a r tk ę z e s ło w a m i . .M e r r y  
C h r is tm a s  —  H a p p y  N e w  Y e a r” . Z n a ­
c z n ie js z e  o s o b is to ś c i ,  j a k  b u r m is t r z  L o n ­
d y n u , w y s y ła ją  j e  ty s ią c a m i i p is m a  p o ­
d a ją f o to g r a f ie l i s to n o s z ó w , c z e k a ją ­
c y c h  z w o r k a m i n a  n o w e p a r t ie  d o w o ­
d ó w  p a m ię c i d y g n i ta r z a . P o c z ta  z a r a ­
b ia  m ilio n y  i m im o  a n g a ż o w a n ia c o  r o ­
k u  n a d l ic z b o w y c h  p r a c o w n ik ó w  n ie  m o ­
ż e  s o b ie  d a ć  r a d y  z  n a w a łe m  m a te r ia łu .  
K to  c h c e , ż e b y  j e g o  ż y c z e n ia  d o s z ły  n a  
c z a s , m u s i j e  w y s y ła ć  n a  d o b r e  d w a  ty ­
g o d n ie  p r z e d  ś w ię ta m i . O b e c n ie „ T h e  
T im e s ”  z a m ie s z c z a  r e p o r ta ż , o p is u ją c y  
s c e n ę ł a d o w a n ia p ie rw s z y c h  t r a n s p o r ­

tó w  k a r te k  n a  s a m o lo ty  w  S o n th a m p to -  
n ie d la k r e w n y c h , p r z y ja c ió ł i z n a jo -  
w y c h  a d r e s a tó w , c z ę s to  n ig d y  n a  o c z y  
n ie w id z ia n y c h w e w s z y s tk ic h  k r a ja c h  

I m n e r iu m . J a k  w ie le  in n y c h  „ d z iw a c tw ”  
a n g lo s a s k ic h , j e s t to  b a r d z o  w y g o d n e  
u r z ą d z e n ie , r o z w ią z u ją c e z n a n e n a m  
w s z y s tk im  t r u d n o ś c i . N ik t  s ię  n ie  o b r a ­
ż a  z a  to , ż e  s ię  d o  n ie g o  p is z e , n ik t n ie  
m a  k ło p o tu  z  ty m , c o  d o  k r * ™  n a p is a ć .  

Z w y c z a j , d o  k tó r e g o  s ię  w s z y s c y  s to s u ­

j ą , u ła tw ia  ż y c ic .
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KROM KA

S ło ń c a w s c h 7 ,5 9 z a c h 1 6 ,2 3

K s ię ż y c a w s c h 6 ,5 3 z a c h 1 5 ,5 3

K a te d ry  ś w . P io tra w  R z y m ie .  

S ło ń c a w s c h 8 ,0 0 z a c h 1 6 ,2 2  

K s ię ż y c a w s c h 6 ,1 4 z a c h  1 4 ,5 5

Czwartek
H e n ry k a b . M a riu s z a m .

Środa

WĄBRZEŹNO

• Połączenie autobusowe Rypina z Toru­
n ie m . R u c h liw e b a rd z o m ia s to p o w ia to w e  

R y p in d o z n a ło  z n a c z n e g o  p o le p s z e n ia  k o m u ­

n ik a c ji d o  T o ru n ia p rz e z u ru c h o m ie n ie 3 -c h  

a u to b u s ó w  T o ru ń s k ie g o  T o w a rz y s tw a K o m u ­

n ik a c y jn e g o .

A u to b u s y  te k u rs u ją  n a t r a s ie R y p in —  

O s tro w ite —  G o lu b —  K o w a le w o —  T o ru ń  

w ' ta k d o g o d n y c h g o d z in a c h , p rz e b y w a ją c  

c a łą d ro g ę w  3 i p ó l g o d z in a c h , ż e u m o ż li-  

(w j(a ją p a s a ż e ro m  z a ła tw ie n ie in te re s ó w ' w  

s to l ic y W o je w ó d z tw u i p o w ró t o je d n y m  

d n iu .

• Komu na tem zależy? J a c y ś n ie  w y ś le ­

d z e n i „wandale* * * 1 * * o * ** m im o o k ra to w a n y c h  o k ie n  

w .a m a li s ię  w  ty c h  d n ia c h  d o  G im n a z ja ln e g o  

K lu b u  W io ś la r sk ie g o  „Vamhresia 1’* z a b ie ra ją c  

i n is z c z ą c  c z ę ś ć  p o m o s tu  w a rto ś c i 1 0 0  z ło ty c h  

k ra d n ą c  m o s ię ż n e  d u lk i p rz y  ło d z ia c h , ła m ią c  

s io d e łk a i td . , b a o d ry w a ją c n a w e t d e s k i z  

b u d y n k u . Natomiast wokół p rz y s ta n i m ło ­

d z ie ż ( s ą d z ę c h y b a n ie s z k o ln a ) z w ła sz c z a  

p rz y w e jśc iu  i p o d  o k n a m i u rz ą d z iła s o b ie

zostały mylnie lub niewłaściwie wciągnięte
do list pracy, co Odnosi się do roczników:
1911, 1912, 1913, 1914, 1915, 1916, i
1917.

Zarazem podaje się do publicznej wia­
domości, że na podstawie art. 98, ustawy
o powszechnym obowiązku wojskowym, o- 

soby, wciągnięte do list pracy, podlegają 

zastępczemu powszechnemu obowiązkowi 
wojskowemu i są obowiązane do wykona­
nia pracy w przeciągu lat 5 (pięć) po sześć 

dni w roku kalendarzowym, i że mogą o-
soby te być powołane w każdym czasie od 

obowiązkowej pracy przy użyciu własnych 

narzędzi pracy.
(— ) SCHWARZ, burmistrz

•  O d z n a c z e n ia . Z a  z a s łu g i n a  p o lu  p ra c y
s p o łe c z n e j p rz y z n a n o  S re b rn y  K rz y ż  Z a s łu g i:  | ustępy, zanieczyszczając cały budynek.
p . J ó z e fo w i R e c o w i, s e k r . S ą d u G ro d z k ie g o  

w  W ą b rz e ź n ie , p. Józefowi Reimanowi, p o w ia  

to w e m u ie k a rz o z w i w e te ry n a r ii w  G ru d z ią ­

d z u .

• Kurs bibliotekarsko — świetlicowy 

T. C. L. Komitet Okręgowy Tow. Czytelni 
Lud. w Wąbrzeźnie organizuje w Wąbrzeź­
nie w dniach od 27 do 29 bm trzydniowy 

kurs bibliotekarsko - świetlicowy celem prze 

szkolenia bibliotekarek, czy kandydatek na 

bibliotekarki TCL. z okręgu wąbrzeskiego.

Uczestniczki kursu otrzymują od Komi­
tetu Okręgowego TCL. pełne utrzymanie o- 

raz nocleg. Opłat za kurs nie pobiera się żad­
nych.

Zgłoszenia i bliższych informacyj udzie­
la Prezeska Okręgowa TCL. p. HELENA  

ŻURALSKA w Wąbrzeźnie ul. Marszałka 

Piłsudskiego 3.

W kursie mogą brać udział nietylko zgła 

szające się z powiatu, ale i z Wąbrzeźna.

Aż przykro patrzeć, że w mieście powia­
to w y m  m o ż e  is tn ie ć  ta k ie h u lig a ń s tw o  i ro z -  

p a s a u ie m ło d z ie ż y .

C z y ż  m o ż n a s ię  d z iw ić , ż e w  ta k ic h  w a ­

ru n k a c h  o p ie k u n  k lu b u  p . p ro fe s o r Golik, 
zniechęcony do dalszej pracy, zamierza tabor 

i przystań klubu ofiarować młodzieży toruń­
skiej, która pięknie rozbudowała swój klub, 
dzięki zrozumieniu grona profesorskiego, 
społeczeństwa i umiłowaniu sportu wioślar­
skiego przez młodzież.

W  o k re s ie , g d y  s p o r t ro z b u d o w u je  s ię  n a  

c a ły m  ś w ie c ie i w  P o ls c e ró w n ie ż , a  z w ła sz ­

c z a  tu  n a  k re sa c h  z a c h o d n ic h  s to i  n a  w y s o k im  

p o z io m ie , c z y ż m ło d z ie ż Wąbrzeźna ma się 

pozbyć tak godziwej, zdrowej rozrywki?

C o  je j w te d y p o z o s ta n ie ?

P ro s z ę s o b ie n a p y ta n ie  o d ip o w ie d z ie ć !

I k o m u  n a  ty m  z a le ż y  a b y ta k p ię k n ą  

p la c ó w k ę  n is z c z y ć i to  od kilka lat, pokilka- 

kroć w roku? Chyba jakiemuś zdrajcy i 
wrogowi Państwa.

9 Opłata taksy w liceum i gimnazjum. 
D y re k c ja P a ń s tw o w e g o  L ic e u m  i G im n a z ju m  

w  W ą b rz e ź n ie  p rz y p o m in a z a in te re s o w a n y m  

( ro d z ic o m  m ło d z ie ż y , ż e o p ła ty s z k o ln e w  

m y ś l o b o w ią z u ją c y c h p rz e p isó w  p ła tn e s ą z  

p o c z ą tk ie m  p ó łro c z a , z a ty m  ta k s ę n a le ż y  

ju ż w p ła c a ć . D la u c z n ió w , k tó rz y  k o rz y s ta l i 

z o p ła t u lg o w y c h w  p ie rw sz y m  

z b y te c z n e je s t s k ła d a n ie n o w y c h  

u lg i .

P o d a n ia d la ty c h u c z n ió w ,  

p ie rw sz y m  p ó łro c z u n ie m ie li p ra w a s ta ra ­

n ia s ię o u lg i , a  o b e c n ie je  u z y s k a li n a le ż y  

s k ła d a ć d o  d n ia  2 1 s ty c z n ia 1 9 3 9 ro k u .

S z c z e g ó ło w e in fo rm a c je o g ło sz o n o  m ło ­

d z ie ż y  o ra z w  o g ło s z e n iu  w  g a b lo tc e w  k u -  

ry ta rz u  g im n a z ju m .

p ó łro c z u  

p o d a ń o

k tó rz y  * w

O Impreza Związku Rezerwistów. W nie­
d z ie lę , d n ia  2 2  s ty c z n ia 1 9 3 9 ro k u  o  g o d z in ie  

1 9 ,3 0 w  s a l i p . K O S T R Z E W Y  (D w ó r W ą b rz e ­

s k i) u rz ą d z a  Z w ią z e k  R e z e rw is tó w  K o ło  W ą ­

b rz e ź n o p rz e d s ta w ie n ie a m a to rs k ie p t.

„FIGIEL W PUŁAPCE 11 
p o p rz e d s ta w ie n iu o d b ę d z ie s ię

ZABAWA TANECZNA
G e n e ra ln a p ró b a d la d z ie c i w p ią te k ,  

d n ia 2 0 b m  o g o d z in ie 1 6 ,0 0 .

O  ła s k a w e p o p a rc ie o b y w a te ls tw a p ro s i

Zarząd

Obserwator

• Zachorowań na choroby zakaźne i in- 

nagminnie występujące zanotowano. —  

W ą b rz e ź n o —  ja g l ic a je d e n w y p a d e k ;  

G o lu b  —  g ru ź lic a  d w a w y p a d k i, b ło n ic a je ­

d e n w y p a d e k ; M y ś liw ie c g ru ź lic a d w a w y ­

p a d k i; IK s ią ż k i —  b ło n ic a je d e n w y p a d e k ; 

K o w a le w o  —  ja g l ic a je d e n w y p a d e k , g ru ź li­

c a d w a w y p a d k i; F ry d ry c h o w o —  ja g l ic a  

je d e n w y p a d e k ; P łu ż n ic a —  ja g l ic a je d e n  

w y p a d e k , M g o w o —  ja g l ic a d w a w y p a d k i;  

U c ią ż  —  g ru ź lic a d w a  w y p a d k i; W . R a d o w i-  

s k a —  g ru ź lic a d w Ta w y p a d k i; M le w o —  

k rz tu s ie c c z te ry w y p a d k i; N o w y d w ó r —  

k rz tu s ie c  d w a w y p a d k i.

ne

ju-• Z SREBRNEGO EKRANU. Dziś i 
godzinie 20,30 wiel-tro w Kinie SŁOŃCE o 

ki polski film pt.
,J) r u g a m  

odsłaniający tajemnicą 

w życiu kobiety.
Film wystawiony z

lepszych aktorów polskich.
Następny program: „JEJ OBROŃCY”.

ł o d o ś ć“ 

ważnych zagadnień

współudziałem naj-

• FORTELE MICHASIA. O k rę g K a t.  

S to w . M ło d z ie ż y  M ę s k ie j w  W ą b rz e ź n ie  u rz ą ­

d z a w  niedzielę, dnia 29 stycznia b r . w  s a l i  

p . K o s trz e w y  p rz e d s ta w ie n ie , w y s ta w ia ją c  a r -  

c y z a b a w n ą k o m e d ię w  3 a k ta c h p o d  p o w y ż ­

s z y m ty tu łe m . N a d z w y c z a j h u m o ry s ty c z n e  

s c e n y  p rz y p ra w ia ją  w id z a  o  s e rd e c z n y  ś m ie c h .  

P o  p rz e d s ta w ie n iu  —  zabawa dla wszystkich! 

J u ż  d z iś w ię c z w ra c a m y  u w a g ę n a  p o w y ż s z ą  

im p re z ę  w  ty m  p rz e k o n a n iu , ż e  S p o łe c z e ń s tw o  

c h ę tn ie  p o p rz e  tę  im p re z ę , u m o ż liw ia ją c  O k rę ­

g o w i K S M . u trz y m a n ie  w s z y s tk ic h  O d d z ia łó w  

K S M . w  p o w ie c ie  n a s z y m .

rx I

ŚRODA, dnia 18 stycznia 1939 roku.
1 7 ,0 0 O d c z y t w o jsk o w y , 1 7 ,1 5 M u z y k a . 1 8 ,0 0  

A u d y c ja  ro ln ic z a . 1 8 ,1 0  G d a ń sk  w  l i te ra tu rz e  

p ię k n e j . 1 8 ,2 5 W ia d o m o ś c i s p o r to w e  z P o m o ­

rz a . 1 8 ,3 0 N a s z ję z y k . 1 8 ,4 0 D y s k u tu je m y .  

1 9 ,0 0  iK o n c e r t ro z ry w k o w y . 2 0 ,3 5 A u d y c je  in ­

fo rm a c y jn e . 2 1 ,0 0  O p o w u e ś ć  o  C h o p in ie , 2 1 ,4 5  

P o e z ja w ie k u  z ło te g o . 2 2 ,0 0 M u z y k a k a rn a ­

w a ło w a . 2 3 ,0 5 Z a k o ń c z e n ie  p ro g ra m u .

O Zły stan promenady pod Główny Dwo-
rz e c . P ro m e n a d a p o d G łó w m y D w m rz e c n a  

p rz e s trz e n i o d c m e n ta rz a ż y d o w s k ie g b d o  

s k rz y ż o w a n ia  s z o sy  d o  M y ś liw c a  je s t o b e c n ie  

w c z a s ie ro z to p  u w  ta k z ły m s ta n ie , ż e  

a d ia c e n c i o ra z p rz e c h o d n ie z w ró c il i s ię d o  

n a s w y n u rz a ją c  s w o je ż a le . T ra s a p ro m e n a ­

d y  w s k u te k  n a g ro m a d z e n ia  s ię  lo d u  w  p o ś ro d  

k u s ta ła s ię p o c h y łą , ta k ż e n a ra z ie je s t  

t ru d n ą  d o  p rz e b y c ia . Z a in te re s o w a n i  z p rz y le g  

ły c h d o m ó w  p ro s z ą z a n a s z y m  p o ś re d n ic t­

w e m  Z a rz ą d M ie js k i o  n a p ra w rę te j b ą d ź  c o  

b ą d ź p ry n c y p a ln e j p ro m e n a d y n a s z e g o  m ia ­

s ta .

CZWARTEK, dnia 19 stycznia 1939 roku.
6 ,5 7 A u d y c ja p o ra n n a . 7 ,0 0 D z ie n n ik  p o ­

ra n n y . 7 ,1 5 M u z y k a . 8 ,0 0 A u d y c ja d la s z k ó ł . 

8 ,1 0 —  1 0 .0 0  P rz e rw a . 1 0 ,0 0  K o n c e rt ro z ry w ­

k o w y . 1 0 ,5 5 P ro g ra m  n a  ju tro . 1 1 ,0 0  A u d y c ja  

d la s z k ó ł. 1 1 ,1 5 M u z y k a . 1 1 .5 7 S y g n a ł c z a s u . 

1 2 ,0 3  A u d y c ja  p o łu d n io w a . 1 3 ,0 0  D la  k a ż d e g o  

c o ś ła d n e g o . 1 3 ,5 0 W ia d o m o ś c i z P o m o rz a .

1 4 ,0 0  —  1 5 ,0 0  P rz e rw a . 1 5 ,0 0  A u d y c ja  d la  m ło ­

d z ie ż y . 1 5 ,3 0  M u z y k a  o b ia d o w a . 1 6 ,0 0  D z ie n ­

n ik  p o  p o łu d n io w y . 1 6 ,0 5 W ia d o m o ś c i g o s p o ­

d a rc z e . 1 6 ,2 0 S p ó łd z ie lc z o ś ć —  o d c z y t . 1 6 ,4 0  

A n g ie ls k ie p ie śn i lu d o w m . 1 7 ,0 0  G o ś c ie z im o ­

w i. 1 7 ,1 0 M u z y k a . 1 8 ,0 0 M o rsk ie  s ta tk i w ła s ­

n e j b u d o w y . 1 8 ,1 5 M u z y k a . 1 8 ,2 5 W ia d o m o ś c i  

s p o r to w m  z P o m o rz a . 1 8 ,3 0 M u z y k a lu d o w a . 

1 9 ,0 0  K o n c e r t ro z ry w k o w y . 2 0 ,3 5  A u d y c je  in ­

fo rm a c y jn e . 2 1 ,0 0 P o c h o d n ie w ie k ó w . 2 1 ,3 0  

P ie ś n i w  w y k o n a n iu  M a u ry c e g o  J a n k o w s k ie ­

g o . 2 1 ,5 0  M u z y k a ta n e c z n a . 2 3 ,0 5  Z a k o ń c z e n ie  

programu.

OGŁOSZENIE
Na podstawie art. — par. 11 rozpo­

rządzenia Ministra Spraw Wewnętrznych  

z dnia 5 sierpnia 1937 roku (Dz. U. R. P. 
nr 61 poz. 481) podaje się niniejszem do 

sta Wąbrzeźna są wyłożone do przejrzenia 

publicznej wiadomości, że listy pracy o- 

sób, podlegających zastępczemu powszech 

nemu obowiązkowi wojskowemu dla mia- 

przez osoby zainteresowane na przeciąg 2 

(dwóch) tygodni czyli od 20 stycznia 

1939 roku do 2 lutego 1939 roku włącz­
nie w biurze budowniczego miejskiego 

przy Zarządzie Miejskim w Wąbrzeźnie.
Osoby zainteresowane powinne w tym  

czasie donieść Zarządowi Miejskiemu, jeśli

Pożegnanie ks. Proboszcza
Józefa ^orzyszkowskiego w Osieczku

P a ra f ię O s ic c z e k , p o ż e g n a ł w d n iu 2 6  

g ru d n ia 1 9 3 8 ro k u  P rz e w ie le b n y  K s ią d z P ro ­

b o s z c z Józef Borzyszkowski, k tó ry  p o  p ię ć -  

le tn ie j d z ia ła ln o ś c i i o w o c n e j p ra c y o p u ś c ił  

n a s z ą p a ra f ię , p rz e n o s z ą c s ię w g . w o li J e g o  

E k s c e le n c ji K s . B isk u p a  d o  p a ra f ii  K u rz ę tn ik .

W o b e c  te g o  w  d n iu  2 8 g ru d n ia  1 9 3 8  ro k u  

z e b ra ła s ię w  p le b a n ii R a d a  

P a ra f ia ln a z u d z ia łe m  p . W ó j­

ta g m in y St Matuszakiem, 
k tó rz y z a ra z e m z a s tę p o w a li  

p rz e d s ta w ic ie ls tw o ró ż n y c h  

o rg a n iz a c y j k o ś c ie ln y c h  i in ­

n y c h , a b y p rz y p o ż e g n a n iu  

w y ra z ić s w ą w d z ię c z n o ś ć K s.  

P ro b o s z c z o w i Borzyszkowskie- 

m u  z a J e g o 5 - le tn ią n ie z m o r ­

d o w a n ą p ra c ę .

P ię ć  la t p ro w a d z iłe ś  ją  w c ie la ją c  w  p a ra f ia n  

d u c h a , p ra w ’y e h  c h rz e ś c i ja n w ie rn y c h k o ś c io  

ło w i rz y m s k o - k a to lic k ie m u , ja k ró w n ie ż  

n a u c z a łe ś ic h k o c h a ć p o ls k ą rz e c z y w is to ść  

tu  n a  z a c h o d n ic h  ru b ie ż a c h  R z e c z y p o s p o li te j . 

S z e ro k ie k rę g i z a k re ś li ły  s z la k i T w e j p ra c y  

i o to  d z is ia j s ta je m y  n a  ro z s ta ju  d ro g i , k tó -

proboszcz

ż a d n y m  s u

Ks. Józef Borzyszkowski — obecnie 
parafii Kurzętnik.

rą d o ty c h c z a s w s p ó ln ie k ro c z y liś m y w  n a ­

s z e j p ra c y . P o z o s ta je m y ja k o  h u f ie c w ia ry  

k a to lic k ie j , w  k tó ry m  z a b ra k n ie te ra z C ie ­

b ie . W  c ią g u  ty c h  p ię c iu  la t d a łe ś  s ię  p o z n a ć  

ja k o b e z s tro n n y d u s z p a s te rz , p rz e k o n a łe ś  

w s z y s tk ic h  iż  d o b ro  k o ś c io ła , p a ra f ia n  i s p o ­

łe c z e ń s tw a le ż y C i n a s e rc u  a ic h t ro s k i i 

k ło p o ty b y ły z a ra z e m  i T w ’o im i t ro s k a m i.  

P a ra f ia n a s z a z ra c j i T w o je g o  ‘w y ja z d u  o d ­

c z u w a g łę b o k i i s z c z e ry  s m u te k , b o  b y łe ś je j  

o p ie k u n e m , o jc e m  w s z y s tk ic h . Z b liż y łe ś s ię  

d o  n ie j , p o z n a łe ś w a ru n k i je j b y to w a n ia , z e -  

c h c ia łe ć  i p o tra fi łe ś p rz e m ó w ić b e z p o ś re d n io  

d o  s e rc p a ra f ia n , o  c z y m ś w ia d c z ą  

p a m ią tk i T w ’e j z b o ż n e j d z ia ła ln o ś c i .

P a m ię ć o T o b ie , P rz e w ie le b n y  

P ro b o s z c z u n a d łu g o z o s ta n ie w  

w s z y s tk ic h  w ie rn y c h  p a ra f ia n  i c a łe j  

c i m ie js c o w e j i o k o lic y .

Ż e g n a ją c C ię d z iś , s k ła d a m y  C i  

c z c i i g łę b o k ie j w d z ię c z n o ś c i z a tę  

ra d ę i d o b re s e rc e , k tó re g o n a m  n ig d y n ic  

s k ą p iłe ś . Ż y c z y m y C i P rz e w ie le b n y  K s ię ż e  

a b y  w  T w e j n o w 'e j p a ra f ii p ra c a  T w o ja  d a ła  

A c z k o lw ie k p rz e n ie s ie jn ie  

ta k ie n a le ż y d o a k tó w  d o ś ć  

c z ę s ty c h  i z d a je  s ię  n ie  b u d z ą ­

c y c h w ię k s z e g o e c h a , s p ra w a  

w  ty m  w y p a d k u p rz e d s ta w ia  

s ię  in a c z e j , b o  n a p ra w d ę  P a ra ­

f ia n a s z a u tra c i ła d z ia ła c z a  

n ie p o w sz e d n ie j m ia ry .

Ks. Barzyszkowski p o ­

z a s w ro ją  c z y n n o ś c ią d u s z p a ­

s te r s k ą p ra c o w a ł w K o m is ji  

O ś w ia ty P o z a sz k o ln e j g m in -  

< n e j , o d d łu ż s z e g o c z a s u b y ł  

c z ło n k ie m  i  s e k re ta rz e m  K ó łk a  

R o ln ic z e g o  i td . , b y ł je d n y m  

s ło w e m  c z ło w ie k ie m , k tó re m u  

b y ły b lisk ie t ro s k i i k ło p o ty  

w s z y s tk ic h m ie jsc o w y c h  i p o -  

z a m ie jsc o w y c h  o b y w a te l i  i p a ­

ra f ia n .

B y ł k s ię d z e m  n ie u le g a ją c y m

g e s t io m  a o s o b iś c ie d o ta r ł d o n a jd ro b n ie j­

s z y c h  k o m ó re k  ż y c ia  z b io ro w e g o , b y ł c z ło w ie  

k ie m , k tó ry u m ia ł w  z e s p o ła c h lu d z k ic h  

w y s z u k a ć  c e n n y  m a te r ia ł tw ó rc z y . C a ły  o g ó ł  

m ia ł w  K s ię d z u Borzyszkowskim b e z s tro n ­

n e g o z w ie rz c h n ik a , g o r l iw e g o o p ie k u n a ,  

p rz y c h y ln ie  u s to su n k o w a n e g o  d o  s p ra w  s p o ­

łe c z n y c h , d la te g o  te ż z a z a s łu g i p o ło ż o n e n a  

p o lu p ra c y s p o łe c z n e j z o s ta ł o d z n a c z o n y  

S re b rn y m  K rz y ż e m  Z a s łu g i . K rz y w d y  n ik o m u  

n ie  p o z w ro li ł z ro b ić , le c z  n a  o d w ró t s ta le  p o ­

m a g a ł i o ta c z a ł o p ie k ą w s z y s tk ic h , b o  d o ­

k ła d n ie  z d a w a ł s o b ie  s p ra w ę , ż e k a ż d y  o b y -  

w m te l c z ę s to n ie d o s ta te c z n ie w y p o s a ż o n y w  

ś ro d k i m a te r ia ln e a c z ę s to  p rz e c ią ż o n y  n a d ­

m ie rn ą p ra c ą je s t c z ło w ie k ie m , k tó ry  z a s łu ­

g u je  n a u z n a n ie i p rz y c h y ln o ś ć s e rc a s p ra ­

w ie d liw e g o . B y ł w ię c te ż w o b e c te g o  w s z ę ­

d z ie b a rd z o  łu b ia n y m  i m ile w id z ia n y m . O  

K s . P ro b o sz c z a  B o rz y s z k o w s k ie g o  d z ia ła ln o ś ­

c i ś w ia d e ż ą d z ie ła d o k o n a n e z a J e g o  s ta ra ­

n ie m  ja k : z a k u p ie n ie S ta c ji D ro g i K rz y ż o ­

w e j d o  k o ś c io ła , o d n o w ie n ie k o ś c io ła w e w ­

n ą trz , o łta rz a , w s z e lk ic h s z a t l i tu rg ic z n y c h ,

z a k u p ie n ie n o w y c h d z w o n ó w , d y w a n u d o  i ja k  n a jle p sz e w y n ik i i s k u p iła  d u s z e p o w ie -  

g łó w m e g o o łta rz a , w p ro w a d z e n ie k rz y ż a n a rz o n y c h T w o je j o p ie c e o w ie c z e k k o ło C ie -  

n o w y c m e n ta rz , p rz y o z d o b ie n ie g o d rz e w k a }  b ie , a w  s w y c h  p o c z y n a n ia c h b y ł b y ś ta k  —  

m i, p rz y b u d o w a n ie i p o w ię k s z e n ie p le b a n ii ,  

o ra z  d u ż o  in n y c h  u le p s z e ń  d la  d o b ra  p a ra f i i . 

R ó w n ie ż z a J e g o  s ta ra n ie m  u tw o rz o n o  S p ó ł­

d z ie ln ię M le c z a rsk ą w  O s ie c z k u , k tó re j n a ­

g lą c ą p o trz e b ę o d c z u w a n o  ju ż k ilk a la t .

S z c z ę ś l iw i s ą p a ra f ia n ie K u rz ę tn ik a , d o ­

k ą d P rz e w ie le b n y K s . P ro b o s z c z J ó z e f B o -  

rz y sz k o w s k i z o s ta ł p rz e n ie s io n y , b o b ę d ą  

m ie li w  s w o im  g ro n ie o rg a n iz a to ra i p rz e ­

w o d n ik a  w  p ra c y  d lo  d o b ra  o g ó łu , o p a rte j n a  

w z a je m n y m  z a u fa n iu i z ro z u m ie n iu .

W ó jt G m in y  D ę b o w a łą k a , p . S t. M a tu sz a k  

ż e g n a ł o p u s z c z a ją c e g o  d u s z p a s te rz a  n a s tę p u ją  

c y m  p rz e m ó w ie n ie m :

PRZEWIELEBNY KSIĘŻE PROBOSZCZU!
P rz y p a d ł m i z a s z c z y t ż e g n a ć  C ię w  im ie ­

n iu A k c ji K a to lic k ie j i P a ra f i i O s ie c ż e k .

t rw a łe

K s ię ż e  

s e rc a c h  

lu d n o ś -

w y ra z y  

o p ie k ę .

ja k  tu ta j —  o to c z o n y  z a u fa n ie m  i m iło ś c ią  

p rz y w ią z a n y c h  d o  C ie b ie s e rc p a ra f ia n i o -  

g ó łu , k tó rz y  C ie b ie  ro z u m ie ją  i z  T o b ą  s z c z e ­

rz e  i ż y c z liw ie w s p ó łp ra c u ją c .

Z a to  w s z y s tk o  d o b re , k tó re g o  o d  C ie b ie  

d o z n a liś m y  „ S z c z ę ś ć C i B o ż e —  w  d a lsz e j  

o w o c n e j p ra c y ” .

Z a ś ja k o W ó jt G m in y  D ę b o w a łą k a , ż e ­

g n a m  C ię P rz e w ie le b n y K s ię ż e P ro b o s z c z u  

z s z c z e re m ż a le m , g d y ż T w a o f ia rn o ś ć  

i p rz y k ła d n a w s p ó łp ra c a u ła tw iły  m i w ie lo ­

k ro tn ie w y w ią z a n ia  s ię z z a d a ń  w o b e c P a ń ­

s tw a i s p o łe c z e ń s tw a , z a c o  T o b ie z c a łe g o  

s e rc a  d z ię k u ję , ż y c z ą c  ja k  n a jle p s z e j p o m y ś -  

n o ś c i w  p ra c y „ K u C h w a le  O jc z y z n y ” .
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tycie towarzystw

—  Z eb ran ie Z . S . o d d z ia ł Ż eń sk i W  ąb rzeź -  

n o , o d b ęd z ie s ię w n ied z ie lę , d n ia 2 2 b in o  

g o d zin ie 1 4 ,0 0 w  D o m u S p o łeczn y m . O  lic zn y  

u d z ia ł p ro s i Z arząd

—  M ies ięczn e zeb ran ie R o d z in y R eze r­

w is tó w  o d b ęd z ie s ię w  n ied z ie lę , d n iu 2 2 s ty ­

czn ie o g o d z in ie 1 6 ,0 0 w sa lce p . S zy m ań -  

sk eg o . O  liczn y u d zia ł p ro s i Z arząd

—  D n ia 2 9 s ty czn ia b r. o  g o d z in ie 1 4 o d b ę ­

d z ie s ię w  D o m u P racy S p o łeczn e j zwyczajne 

roczne W alne Zebranie O gólnego Związku  

Podoficerów Rezerwy koła W ąbrzeźno z n as t. 

p o rząd k iem  o b rad :

1 ) Z ag a jen ie i p rzy w itan ie w ład z i g o śc i.

2 )  O d czy tan ie i p rzy jęc ie  p ro to k ó łu  z o s ta ­

tn ieg o zeb ran ia .

3 ) W y b ó r p rzew o d n icząceg o W aln eg o Z e ­

b ran ia , 2 ław n ik ó w  i sek re ta rza .

4 )  S p raw o zd an ie za rząd u , a ) sek re ta rza ,  

b ) sk a rb n ik a , c ) k o m en d an ta , d ) p rezesa

5 )  S p raw o zd an ie K o m isji R ew izy jn e j.

6 )  D y sk u s ja n ad sp raw o zd an iam i i u d z ie ­

len ie p o k w ito w an ia .

7 )  W y b ó r n o w eg o za rząd u .

8 )  U ch w a len ie b u d że tu i p lan u p racy .

9 )  W o ln e w n io sk i i g ło sy .

1 0 ) Z ak o ń czen ie .

O  ile n a o zn aczo n y czas n ie z jaw i s ię w y ­

s ta rcza jąca ilo ść cz ło n k ó w , w ó w czas p o u p ły ­

w ie p ó ł g o d z in y o d b ęd z ie s ię n astęp n e zeb ra ­

n ie w ażn e b ez w zg lęd u n a ilo ść o b ecn y ch .

W ąbrzeźno, d n ia 1 4 s ty czn ia 1 3 9 9 r .
ZARZĄD

—  B aczn o ść S O K O L I!!! R o czn e w aln e  

zg ro m ad zen ie T o  w . G im . „S O K Ó Ł " w W ą ­

b rzeźn ie o d b ęd zie s ię w n ied z ie lę , d n ia 2 2  

s ty czn ia 1 9 5 9 ro k u  o g o d z in ie 1 5 ,3 5 w  h o te lu  

D w ó r W ąb rzesk i. P o rząd ek o b rad je s t n a ­

s tęp u jący :

Z ag a jen ie ,

S tw ie rd zen ie p raw o m o cn o śc i zeb ran ia .  

W y b ó r m arsza łk a i d w ó ch ław n ik ó w .

O d czy tan ie p ro to k o łu z o s ta tn ieg o  

n eg o zeb ran ia .

S p raw o zd an ie zarząd u za ro k 1 9 3 8 , 

a ) p rezesa ,  

b ) sek re ta rza , 

c ) sk arb n ik a ,  

d ) g o sp o da rza , 

e ) n aczeln ik a , 

f) sp raw o zd an ie k o m is ji rew izy jn e j  

k w ito w an ie .

W y b ó r n o w eg o za rząd u .

U ch w a len ie b u d żetu n a ro k 1 9 3 9 .

W y b ó r 2 d e leg a tó w  d o R ad y O k ręg o w e j  

i d o R ad y D zie ln ico w e j.

W ro ln e g o sy . 

Z ak o ń czen ie .

1)
2)

5)

4)

5 )

6 )  

? )

8 )

9 )

10)

w al.

p o -

Epilog zabójstwa 

w Kurkocinie
Jak  sw eg o czasu  n a ty m  m iejscu < 

s iliśm y w  d n iu 1 2 lis to p ad a 1 9 3 8 ro k u za ­

tru d n io n y n a m aję tn o ści K u rk o c in  ro b o t­

n ik ro ln y A n to n i S zab e lsk i o k o ło g o d z in y  

2 0 ,0 0 n ap ad ! zn ien ack a n a w y ch o d ząceg o  

z k a rczm y k o leg ę sw o jeg o W aw rzy ń ca  

S tęp ien ia b ijąc g o trzy k ro tn ie w  g ło w ę  

c iężk ą la sk ą o k u tą żelazem .

N ap ad n ię ty o trzy m ał tak c iężk ie ran y  

że re sz tk am i s ił d o w ló k ł s ię d o n a jb liż sze j  

c łia ty , g d z ie s trac ił p rzy to m n o ść a p o  p rze  

w iez ien iu g o d o d o m u b ra ta p o u p ły w ie  

zaled w e 2 g o d z in  zm arł.

S p . S tęp ień w ed łu g  zezn an ia ch leb o d a ­

w cy i za tru d n io n y ch z n im  w sp ó ln ie ro ­

b o tn ik ó w b y ł cz ło w iek iem sp o k o jn y m  i 

n ap as tn ik , zn an y ze sw e j b ru ta ln o śc i n a  

te ren ie K u rk o c in a , n ie m ia ł żad n eg o p o ­

w ażn ie jszeg o p o w o d u w y stąp ić p rzec iw  

k o led ze tak  g w ałto w n ie .

N a ro zp raw ie p rzed S ąd em O k ręg o ­

w y m  w  T o ru n iu , k tó ra s ię o n eg d a j o d b y ła  

S zab e lsk i tłu m aczy ł sw ó j o k ru tn y czy n  

ty m , że zau w aży ł w  ręk u zab iteg o n ó ż , 

czem u jed n ak o w o ż  p rzeczą zezn an ia św iad  

k ó w  s tw ie rd za jący ch , że zm arły trzy m ał w  

ręk u  jed y n ie k ie łb a sę i b u łk ę zak u p io n e w  

k a rczm ie . O sk a rży cie l p u b liczn y p . p ro ­

k u ra to r K siężo p o lsk i w p rzem ó w ien iu  

o sk a rży c ie lsk im  p o d k re ś lił n iezw y k łe o k ru  

c ień s tw o zab ó jcy , k tó ry b ił n iem iło s ie rn ie  

sw o ją o fia rę lask ą p o g ło w ie , aczk o lw iek

d o n o -lju ż p ie rw szy c io s b y ł tak s iłą , że czaszk a  

tu za - p ęk ła i śp . S tęp ień  ru n ą ł b ez s il n a  z iem ię .

P o p rzep ro w ad zo n e j ro zp raw ie sąd w  

sk ład z ie w icep rezesa S ąd u O k ręg o w eg o p .  

K ru p k i jak o p rzew o d n icząceg o , p p . sę ­

d z ió w  L u b k o w sk ieg o i K o z ło w sk ieg o jak o  

w o lan tó w  uznał Szabelskiego winnym nie"  
um yślnego zabójstwa i skazał go na 3 lata  
w ięz ien ia ze za liczen iem  a resz tu ś led cze ­

g o o d d n ia 1 3 lis to p ad a 1 9 3 8 ro k u .

S k azan eg o b ro n ił p . adwokat Balcer­
ski z W ąbrzeźna.

U W A G A : W aln e zeb ran ie ro zp o czn ie s ię  

p u n k tu aln ie  o g o d z in ie 3 ,3 0 . O  ile o te j p o rze  

p rzep iso w a ilo ść cz ło n k ó w  n ie b ęd z ie o b ecn a  

o d b ęd z ie s ię p ó l g o d z in y  p ó źn ie j n as tęp n e ze ­

b ran ie  b ez  w zg lęd u n a  ilo ść  o b ecn y ch . Z arząd  

w zy w a cz ło n k ó w  o u reg u lo w an ie za leg ły ch  

sk ład ek n a jp ó źn ie j d o ro zp o częc ia w aln eg o  

zeb ran ia , g d y ż czo n k o w ie za leg a jący d łu że j  

jak trzy m ies iące , tra cą p raw o g ło su .

Z arząd

• O g ó ln e zg ro m ad zen ie P W  P o czto w eg o  

O d d z ia ł W ąb rzeźn o . N a p o d s taw ie ro zk azu  

Z arząd u  O k ręg o w eg o  i zg o d n ie z p a r. 1 7 S ta ­

tu tu P P W  Z arząd O d d zia łu zw o łu je zw y cza j 

n e o g ó ln e zg ro m ad zen ie cz ło n k ó w O d d zia łu  

n a d z ień 2 2 s ty czn ia 1 9 3 9 ro k u , o g o d z in ie  

1 2 ,3 0 , k tó re o d b ęd z ie s ię w św ie tlicy P P W  

(g in ach U rzęd u P o czto w eg o ) z n as tęp u jący m  

p o rząd k iem  o b rad :

ijf W y b ó r p rzew o d n icząceg o ^ k tó ry o b ie ra

N r II U k ł. 2 /3 9 .
POSTANO W IENIE

D n ia 7 s ty czn ia 1 9 3 9 r . S ąd  O k ręg o w y w  T o ­
ru n iu w  sk ład z ie n as tęp u jący m :  
P rzew o d n iczący : S . S . O k r. C h m u rzy ń sk i 
S ęd z io w ie h an d l.: M ro czk o w sk i i S zy m ań sk i  
p o ro zp o zn an iu  w n io sk u kupca Jana H offm anna  
w W ąbrzeźnie o otwarcie postępowania układo­
wego p o s tan aw ia :  
1) O tw o rzy ć p o s tęp o w an ie u k ład o w e o d n o śn ie  

m ają tk u  kupca Jana H offm anna w  W ąb rzeź ­
n ie , R y n ek 1 3 .
W y zn aczy ć  sęd z ią  k o m isa rzem  S ęd z ieg o  G ro d z ­
k ieg o  w  W ąb rzeźn ie —  Adam a Śm iesznego —  
a n ad zo rcą sąd o w y m  Jana Tobolskiego z W ą ­
b rzeźn a , u l. M arsza łk a P iłsu d sk ieg o 2 6 .
W y zn aczy ć te rm in y sp raw d zen ia w ie rzy te ln o ­
śc i n a  dzień 4 II 1939 g. 10 o raz  4 III 1939 g. 10  
w  S ąd z ie G ro d zk im  w  W ąb rzeźn ie .
W ezw ać w szy stk ich w ie rzy c ie li, ab y p rzed  
u p ły w em  w y że j w y zn aczo n y ch te rm in ó w  p o d  
ry g o rem  a rt. 4 8  p raw a  o  p o s t, u k ład . —  zg ło s ili 
sw o je w ie rzy te ln o śc i u  S ęd z ieg o  K o m isa rza w  

sp o só b o k re ś lo n y  a rt. 3 7 i 3 8 p r. o p o s t, u k ład .
i to  w  d w ó ch  jed n o b rzm iący ch  eg zem p la rzach , 
z k tó ry ch  jed en w in ien b y ć zao p a trzo n y  zn a ­
czk iem o p ła ty sąd . za 2 z ł o raz zn aczk iem  
o p ła ty  za d o ręczen ie w  k w o c ie 0 ,5 0 z ł.

Uzasadnienie.
W  o p a rc iu o p rzed ło żo n y p rzez d łu żn ik a b i­

lan s p o  d z ień 3 1 X II 1 9 3 8 —  p rzy  u w zg lęd n ien iu  
s tan u ak ty w ó w  i p asy w ó w  d łu żn ik a sąd n ab ra ł  
p rzek o n an ia , że d łu żn ik  —  jak  to w y n ik a z w ia -  
ro g o d n y ch m o ty w ó w  w n io sk u o o tw arc ie p o s t, 
u k ład . —  w sk u tek w y ją tk o w y ch i n ieza leżn y ch  
o d n ieg o  o k o liczn o śc i zap rze s ta ł p łacen ia d łu g ó w  
i w  n a jb liż szy m  czas ie p łac ić ich n ie b ęd z ie w  
s tan ie . P o n iew aż d łu żn ik zam ie rza u zd ro w ić  
sw e p rzed s ięb io rstw o p rzez zaw arc ie u k ład u  
z w ie rzy c ie lam i co d o sp o so b u ich zasp ok o jen ia  
—  zw ła szcza p rzez u g o d o w e o b n iżen ie w ie rzy  i e l-  
n o śc i tak , ab y  o s iąg n ię te  k o rzy śc i w  p rzeds ięb io r ­
s tw ie m o g ły w y trzy m ać n ap ó r p ła tn o śc i zo b o ­
w iązań —  n a leża ło zg o d n ie z a rt. 1 , 2 , 6 i 2 5  
p raw a o p o s t, u k ład o w y m  p o s tan o w ić  jak  w y że j. 
W y p isan o : Toruń, d n ia 9 s ty czn ia 1 9 3 9 r .

(— ) Skonieczka, S ek re ta rz S ąd u O k ręg o w eg o .

2 )

3 )

4)

X POWIATU
W IE L K IE  R A D O W IS K A .

—  G w iazd k a K at. S to w . M ężó w  i K o b ie t  

o d b y ła s ię w u b ieg łą n ied z ie lę , p o św ięco n ą  

czc i św * . R o d z in y . K s. p ro b o szcz Ł ęg o w sk i 

p o św ięc ił o p ła tk i i w p rzem o w ie p o d n ió s ł 

zn aczen ie ro d z in y d la w ielk o śc i n a ro d u i p o ­

tęg i p ań s tw a . K at. S tó w ’ . M ężó w  i K o b ie t są  

szk o łą cn ó t ro d z ic ie lsk ich , d la teg o p rzez tą  

szk o lę p o w in n i p rze jść w szy scy ro d z ice . K o ń ­

cząc ży czy ł, żeb y w b ieżący m  ro k u liczb a  

m ężó w  w zro s ła d o 5 0 a lic zb a k o b ie t d o 1 0 0 . 

T eraz łam a li s ię w szy scy  o p ła tk iem  i sk ład a ­

li so b ie s to so w n e ży czen ia .

P o  o b rzęd z ie re lig ijn y m  zas ied li w szy scy

d o w sp ó ln e j k aw y , k tó rą  p rzy g o to w a ły  cz ło n ­

k in ie K S K . N ato m ias t cz ło n k o w ie K S M  p o ­

s ta ra li s ię o k ap e lę lu d o w ą . P o d czas k aw y  

p rzem aw ia li p p . S zalo w iczo w a  W ero n ik a i T a l 

k o w sk i W acław . N a m ałe j scen ie am a to rzy  

b aw ili o b ecn y ch w y stęp am i k ro to ch w iln y m i. 

D u żo w eso ło śc i w y w o ła ł p . P u szak o w sk i Z . 

jak o  „D r. Z ak rzew sk i" i p . S zy m ań sk a S t. 

jak o „p ac jen tk a" .

K aw a zak o ń czy ła s ię to as tem  n a cześć  

k s . asy s ten ta i n a p o m y śln y ro zw ó j o b u  o d ­

d z ia łó w A k c ji K ato lick ie j. P o tem b aw io n o  

s ię je szcze o ch o czo d o p ó łn o cy .

TAJEM NICZE EK SPLO ZJE
W M IASTACH ANG IELSK ICH

LO NDYN. Agencja Reutera donosi, iż 

w Anglii wydarzyły się ostatnio koło elek­
trowni tajem nicze eksplozje. W londynie  
kolo elektrowni wskutek eksplozji w do­
m ach sąsiadujących z elęktrownią wyle­
ciało tysiące szyb. O fiar w ludziach nie by­
ło.

W M anchesterze eksplozje wydarzyły
się w trzech m iejscach. Jedna osoba zosta­
ła zabita, dwie odniosły rany. Na ulicy, 
gdzie nastąpiły wybuchy, widnieją głębo­
kie rowy. W oknach okolicznych dom ów  
powylatywały szyby. Przyczyny eksplozji 
dotychczas na wyjaśniono.

G IEŁDA ZBO ZO W A
P łaco n o  z ło ty ch  za 1 0 0  k g .

3 )

so b ie i zap ra sza w icep rzew o d n icząceg o i 

sek re ta rza (p a r. 2 1 );

O d czy tan ie p o rząd k u d z ien n eg o ;

O d czy tan ie p ro to k o łu  z o s ta tn ieg o w aln e ­

g o zg ro m ad zen ia cz ło n k ó w .

4 ) S p raw o zd an ie z p o szczeg ó ln y ch d z ia łó w  

p racy o d d z ia łu ;

S p raw o zd an ie K o m is ji rew izy jn ej i je j  

w n io sek ;

D y sk u s ja n ad sp raw o zd an iam i i u ch w a ­

len ie ab so lu to riu m ;

W y b ó r w ład z o d d z ia łu a to : P rezesa ( i- 

m ien n ie) 5 d o 7 cz ło n k ó w  i 2 zas tęp có w  

o raz k o m is ji rew izy jn e j w sk ład z ie 3  

cz ło n k ó w 7 i 2 zas tęp có w  p a r. (2 3 i 2 7 .);

U ch w alen ie w y ty czn y ch d la Z arząd u o d ­

n o śn ie  k ie ru n k u  p rac i u ży c ia  fu n d u szó w ;  

U ch w a len ie w n io sk ó w n a O k ręg o w y  

Z jazd d e leg ató w ; •

W y b ó r d e leg a ta n a o k ręg o w y Z jazd .

Z A  Z A R Z Ą D  O D D Z IA Ł U

(— ) K ęd zie rsk i  (— ) W iśn iew sk i

5 )

6 )

8 )

9 )

10)

u czc iw a d o w sze lk ich  p rac  
d o m o w y ch p o trzeb n a o d  —  
1. 2. 39.
Z g ł. ul. Piłsudskiego 21

Z iem io p ło d y j B y d g o szcz

1 4 . 1 . 1 9 3 9

P o zn ań

1 4 . 1 . 1 9 3 9

Ż y to
— (

1 4 .6 0 — 1 4 ,8 5 1 4 ,6 5 — 1 4 ,6 0
P szen ica 1 9 ,0 0 — 1 9 ,0 0 1 8 .5 0 -1 9  G O
Jęczm ień 1 7 ,0 0 -1 7 .5 0 1 6 .7 5 -1 7 ,2 5
Jęczm ień  jed n o lity 1 9 ,1 0 -1 7 ,5 0 1 5 ,7 5 -1 7 ,0 0
Jęczm ień zb io ro w y 1 6 .2 5 — 1 6 ,5 0 1 5 ,7 5 -1 6 ,2 5

O w ies 1 4 ,5 0 -1 4 ,7 5 1 3 ,7 5 — 1 4 ,7 5
M ąk a ży t I 0 6 5 % 2 4 ,7 5 -2 5 ,2 5 2 3 .7 5 — 2 4 ,5 0

M ąk a p sz . I 0 3 0 % 2 3 ,7 5 — 2 4 .7 5 2 3 ,7 5 -2 4 .5 0

M ąk a p sz . I 0 5 0 % 3 5 ,2 5 — 3 6 ,2 5 3 3 ,5 0 — 3 6 ,( 0

M ąk a p sz . I A  6 5 % 3 2 ,7 5 -3 3 ,7 5 3 0 ,7 5  —  3 3 ,2 5

O tręb y ży tn ie 1 1 ,5 0 — 1 2 ,0 0 1 1 ,2 5 -1 2 ,2 5

O tręb y p szen n e 1 3 ,0 0 -1 3 ,2 5 1 2 ,2 5 — 1 2 ,7 5

O tręb y je czm . 1 1 .5 0 -1 2 ,2 5 1 0 ,7 5 -1 1 ,7 5

G o rczy ca 4 5 .0 0 -4 8 ,0 0 4 6 ,0 0 -4 6 ,0 0

S iem ie ln ian e 5 5 ,0 0 — 5 7 ,0 0 5 7 ,0 0 — 6 0 ,0 0

M ak n ieb ie sk i 8 3 ,0 0 -8 7 ,0 0 8 7 ,0 0 -9 0 ,0 0

W y k a o z im a 1 8 .0 0 -9 1 ,C O —

G ro ch p o ln y — —

G ro ch V ic to ria 2 7 .0 0 — 3 0 ,0 0 2 6 ,0 0 -3 0 ,0 0

G ro ch F o lg e ra 2 4 .0 0 — 2 6 ,0 0 2 4 ,5 0 -2 6 ,5 0

Ł u b in n ieb iesk i — —

Ł u b in żó łty — —

R zep ak o z im y 4 7 ,0 0 — 4 8 ,0 0 4 2  0 0 — 4 3  0 0

R zep ak ja ry 4 4 ,' 0 — 4 5 ,0 0 4 2 .0 0 — 4 3 ,0 0

Dziewczyna

WSZELKIE UKUBi
ESTETYCZNIE,

PUNKTUALNIE

WZOROWO I TANIO

WYKONUJĄ

BOLESŁAWA SZCZUKI
WĄBRZEŹNO — POM.
UL. MICKIEWICZA 1. — TEL. 80lllllllllll lllllll

K ino  

dźwiękowe

„Słońce*

Dziś i jutro o godz. 8.30 po raz ostatni N ajn o w szy i n a j­

w ięk szy f ilm p o lsk i —  C h lu b a p o lsk ie j k in em a to g ra fii I

Druga młodość
R o le  g ł. G orczyńska, Ćwiklińska, W iszniewska, W ysocka, Stępowski, Cybulski i inni

N ast. f ilm JEJ O BRO  ŃCY Z ap o w iad . O LIM PIADA

W  lokalu codziennie K O NCERT — DANCING

O ndulację
trw a łą , że lazk o w ą  i w o d n ą
w y k o n u ję o so b iśc ie

Franciszek Świtalski
Z ak ład fry z je rsk i

Piłsudskiego 26

M ieszkanie
cz te ro p o k o jo w e R y n ek n r  
1 I p . d o  p rzed z ie rżaw ien ia  
o d  1 II . lu b  p ó źn ie j

R ó w n ież 2 p o k , ]]I p —  
i 1 p o k ó j w  p o d w ó rzu p rzy  
u l, K o p ern ik a n r 4 , 
W sk aże  p . N ast. Z g ło szen ia  
p rzy jm u je A. Łukiewska  
Toruń u l. W arszaw sk a  1 2

Czeladnik
p iek a rsk i s ta rszy d o b ry  fa ­
ch o w iec  o b ezn an y  z p iecem  
p ie rs io w y m ,

K uszewski — Ryńsk

1 śrutownik
b a rd zo m ało u ży w an y , —  
sp rzed a tan io
Ed. G órski — Piwnice

O strzegam  
p rzed w y n a jęc iem sk ład u  
o d Ja -a Chrząstka z —  
O rzechówka p o w . W ą ­
b rzeźn o , g d y ż to czy s ię  
sk a rg a  o ek sm is ję .

W łaściciel


